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Zaproszenie do przedpłaty. 

Przedpłata na Gazetę Lwow- 
Sk wynosi za drugie ćwierórocze w 
Miejscu 3zł., pocztą 4 zł.; za miesiąc 
Kwiecień w miejscu 1zł.,poeztą 1 zł. 
85 et. Z Przewodnikiem za dru- 
gie ćwierćrocze w miejscu 3 zł. 75 
ct, pocztą 4 zł. 75 ct; za miesiąc 
kwiecień w miejscu 1 zł.30 ct., pocztą 
1 zł. 65 ct. Prenumeratę przyjmuje 
się tylko od 1 lub 16 każdego miesiąca. 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA 
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Od dnia 19 do 29 marca b. r. spra- 
wdzono w kraju następujące choroby stadne: 
Zarazę pyskową i racicową u bydła 
l świń w Pikułowicach (powiat Lwów), w 
Chlebowcach (pow. Tłumacz), i w Łodygo- 
wicach (pow. Zywiec). Zarazę wągliko- 
wą w Bakowcach (pow. Bóbrka). Swierzb 
u koni w Kutach (pow. Kossów), w Mo- 
nasterzyskach (pow. Skałat). Nadto panują 
w kraju następujące choroby stadne : Za- 
raza racicowa u świń na dworeu kole- 
jowym w Oświęcimie. Zaraza płucna w 
Kiernicy (pow. Gródek), w Męciszowie, Ko- 
rzeniowie (powiat Ropczyce). Róża u świń 
5 w Brzeszczu i w  Przecieszynie (powiat 

Biała). Nosacizna u koni w Łękach 

górnych (powiat Pilzno), w Zamku  (po- 

wiat Rawa), w Kalince (pow. Złoczów!. 

SŚwierzb u koni w Kozłowie (pow. Brze- 

żany), w Krynicy(pow. Drohobycz), w Pere- 

kosach, Zdziarach (pow. Kałusz), w Bereście 

(pow. Grybów), w Wylewie (pow. Jarosław), 

w Dobrowodach. Siełce i Mużyłowie (pow. 

Podhajce), w Wolawie (pow. Przemyśl), w 

Wiszniowie, Sarnkach dolnych i Słobodzie 

bołszowieckiej (pow. Rohatyn), w Nowosiółce 

i Kaczanówce (pow. Skałat), w Olszanach 

(pow. Przemyśl), w Stanach (pow. Nisko), 

w Hohołowie (pow. Sokal), w Piotrkowicach 

(pow. Tarnów), w Płotyczach (pow. Tarno- 

pol), w Bendrykowicach (pow. Zaleszczyki), 

w Kobylu (pow. Zbaraż), w Olszance małej 


(powiat Złoczów), w Mogilanach (powiat 


Zółkiew). 
Z e. k. Namiestnictwa 
We Lwowie, dnia 29 marca 1883. 


CZĘŚĆ NIBURZĘDOWA 


W kombinacyach osnutych przez 
koła dyplomatyczne lub dziennikarskie 
szukać należy zawsze, chociażby one 
nawet bardzo Ssensacyjnie brzmiały, 
bodaj iskierki prawdy, bodaj cienia 
podstawy. Czy wtem bowiem główną 
rolę odgrywa odgadywanie przyszło- 
ści, czy wysnuwanie fikcyjnych na- 
stępstw z pewnego faktu lub zdarze- 
nia, zawsze jestto ciekawe, bo można 
znaleźć bodaj charakterystykę sytua- 
cyi. Tak się rzecz ma z omawianą o- 
becnie szeroko i objaśniana szczegó- 
lowo wersyą o istnieniu formalnego 
przymierza między Niemcami, Austryą 
i Włochami, którego celem byłaby 
wspólna obrona na wypadek zacze- 
pnego wystąpienia Francji i życzliwa 
neutralność w razie, gdyby jeden ze 
sprzymierzeńców popadł w zawikłanie 
z innem państwem. Zkad najpierw 
v rszłą ta kombinacya, tego już dziś 
ra pewne uojść nie można, ale faktam 
jest, że jakby za danem hasłem ró- 
wnocześnie niemal zaczęła obiegać w 
kołach politycznych kilku stronnietw. 


Z sfer wtajemniczonych w krok 
za tą wersya pospieszyło zaprzeczenie, 
negujące oczywiście nie samą przy- 
jaźń między wspomnionemi państwa- 
mi, lecz tylko istnienie pewnego 
szczegółowo sformułowanego traktatu. 
Gdyby nawet nie to zaprzeczenie po- 
ważne, byłoby zawsze jeszcze dość po- 
wodu do powątpiewania. Mimo uświę- 
conej w całej Europie zasady jawno- 
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ści rządów, sfera działań dyplomaty- 
cznych jest zawsze jeszcze tak niedo- 
stępną dla ciekawości niepowołanych, 
że zawarcie podobnego traktatu długo 
pozostałoby zupełną tajemnicą dla pra- 
sy i szerszych kół politycznych. A 
owo przymierze, o którem wspomnie- 
liśmy, musiałoby być świeżo zawar- 
tem, bo jeszcze przed kilku miesiaca- 
mi stosunek Włoch do Austryj bezpo- 
średnio, a do Niemiec pośrednio. nie 
wyglądał weale tak świetnie, żeby 
mógł być ujęty w węzły formalnego 
traktatu. Nadto i same stypulacye 
wrzekomego traktatu brzmią dziwnie, 
bo rozkład obowiązków i korzyści był- 
by wcale nierówny. Przeciw Francji 
| stanąć miałyby w danym razie wszy- 
stkie trzy państwa, a natomiast w ra- 
zie zawikłania od Wschodu państwa 
bezpośrednio nie wyzywane, poprze- 
stawałyby na neutralności. 


Mniejsza jednak 0 szczegóły tre- 
ści traktatu, skoro samo jego istnienie 
zostało zaprzeczone. Bierzemy całą tę 
wiadomość jako rys charakterystyczny 
panującej sytuacyi i z tego stanowi- 
ska rzecz cała bardzo dobrze sie przed- 
stawia. Widać ztąd bowiem, że w Eu- 
|ropie nikt dziś już nie wątpi o czysto 
odpornym, obronnym charakterze przy- 
mierzą austryacko-niemieckiego. Gdy- 
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stąpienie Włoch do tego przymierza 
byłoby niezawodnie łączone z różnemi 
pomysłami zmian i akwizycyj teryto- 
ryalnych. Do zmieniania karty euro- 
pejskiej opinia jest zawsze skłonną, a 
jeżeli chodzi o Włochy, to uważa to 
za rzecz nieunikniona, niejako za punkt 
wyjścia całej kombinacyi. Drugim, 
głównie dla Włoch pomyślaym wyni- 
kiem, jaki wysnuć można z powyższej 
kombinacji aliansowej, jest fakt, że 
a" uważane są za zdolne do 
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by odut a panowała Opinia, przy- 


Rok 73. 
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Jednorazowe inseraty obliezają się po 7 centów 
kilkurszowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 
Jnseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. Adama, 4, Rue Clóment 4. 
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tak wybitnie odpornym. Podobne przy- 
mierze nie byłoby niemożliwem przed 
rokiem, kiedy irredenta, jeszcze nie 
dość energicznie przez rząd włoski 
ścigana, zamącała stosunki sąsiedzkie 
między obu państwami. Dopiero ener- 
giczna represya wobec drredenty, mia- 
nowicie surowe ukaranie kilku jej 
koryfeuszy i równoczesne znane wy- 
stąpienie ministra Manciniego w Izbie, 
wzbudziły taką ogólną wiarę w lojal- 
ność i pokojowe zamiary rządu rzym- 
skiego. 


Sprawy krajowe. 


(Zaludnienic Galicyi.) 


(X) Najświeższa praca krajowego biura 
statystycznego, przygotowana dla najbliższej 
sesyi sejmowej, zawiera pracę prof. dra Ta- 
deusza Pilata zestawiającą w umiejętny 
sposób wyniki ostatniego spisu ludności ze 
stanowiska administracyjnego: i ekonomicz- 
nego. Kilka artykułów na ten sam temat 
podaliśmy już czytelnikom naszym. Wyszły 
one z pod tego samego pióra, co owa praca 
krajowego biura statystycznego, więć w dzi- 
siejszem sprawozdaniu ograniczymy się tylko 
do ustępów, zawierających nowe szczegóły i 
uwagi lub uzupełniających nasze poprzednie 
artykuły. 

Obraz gęstości zaludnienia kraju na- 
szego, podany w pracy krajowego biura sta- 
tystycznego, oparty jest na zestawieniu do- 
konanem z wyłączeniem miast z ludnością 
powyżej 10.000. Wyłączenie to jest uzasad- 
nione, gdyż tylko w takim razie otrzymać 
laożna cyfry dające wierny wyraz stosunków 
zaludnienia całych obszarów administracyj- 
nych po za ogniskami centralnemi, ściąga- 
jącemi z różnych przyczyn mniej lub więcej 
ludność z dalszych okolie kraju. Wyłączy- 
wszy z tego powodu oprócz Lwowa i Kra- 
kowa sześnaście miast prowineyalnych, biu- 
ro statystyczne ugrupowało powiaty pod 
względem zaludnienia w sposób następujący: 

Najgęściej zaludnione powiaty tworzą 
na zachodnim krańcu kraju łączną grupę, 
która według spisu z r. 1880 uwydatnia się 


wejścia w przymierze z charakterem 
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POBYT W ŻEGLISTOWIE 


(Ciąg dalszy.) 


H. 

W parę tygodni po opisanej przez nas 
rozmowie liczne towarzystwo zebrało się w | 
salonach hrabiny, Pani Zofia, jak ją blizey 
znajomi nazywali. lubiła się otaczać gronem 
życzliwych. Lubiła wesołe kobiety i rozmo- 
wnych mężczyzn , twierdząc, że milczącym i 
nudnym można być tylko dla samego siebie. 
Salon pani Żofii był we Lwowie punktem 
zbornym dla całego świata. 

-— Osoby starsze — mawiała — przy- 
pominają mi moją własną osobę, a o ile lu- 
bię być sama z sobą, o tyle nienawidzę w1- 
dzieć się odzwierciedloną w drugich. 

Nie mówiła tak dlatego, aby się od- 
mładzać chciała, przeciwnie, nie ukrywała 
wcale swego wieku, z pewną kokieteryą na- 
wet kończyła sześćdziesiąty rok życia — ale 
2 powodu wrodzonej żywości umysłu lubiła 


Zpromadzać wokoło siebie młode twarze i 
młode serca. 

Kółko znajomych pani Zofii było nad- 
Zwyczaj liczne i wszyscy chcieli być jej przy- 
Jaciółmi. W tem uczuciu przyjaźni, z któ- 
tem się każdy dla niej oświadczał, było mo- 
że więcej dyplomatycznego wyrachowania 
NIŻ rzeczywistej sympatyi. Hrabina była o- 
gólnie znaną jako osoba dobra, szlachetna, 
ale mniemano także, że jest bardzo złośliwą. 
„lowię, mniemano, bo ją posądzano o zło- 
śliwość, gdy tymczasem była tylko dowcipna, 
Posiadała w najwyższym stopniu zmysł spo- 
strzegawczy i śmiało wypowiadała swoje zda ' 


nia. Bez wahania każdemu i każdej mówiła 
prawdę w oczy, a tem samem robiła sobie 
przyjaciół i nieprzyjaciół. O nieprzyjaciół nie 


(dbała, a dla kogo powzięła prawdziwą przy. 


jaźń, dawała jej dowody w każdej okoliczno- 
ści i zachowywała ją na całe życie. 
Nie przyznając się do tego, a może i 


sobie samej dokładnie nie zdając sprawy, była | ra obdarzyła ją tą najni 


pani Zofia bardzo dobroczynną. Leżało to 
w jej charakterze, że dziwnie prędko zapo- 
minała fakta przeszłości, w których jaką- 
kolwiek odegrała rolę i dlatego w swych do- 
brych uczynkach nie widziała zasługi. 

Nienawidziła pochlebstwa, a przez to 
samo ezczych komplemenciarskich frazesów. 
Razu pewnego przedstawiono jej człowieka 
o wybitnem stanowisku, który rozpoczął roz- 
mowę od tego, ile dobrego o niej słyszał. 
anie —przerwała mu hrabina—wi- 
dzę, że niedokładnych panu udzielono o mnie 
informacyj; pozwól, abym je uzupełniła, vb- 
jaśniając pana, że nie należę do rzędu ko- 
biet , które zaczynają dopiero nabierać gu- 
stu w toalecie, a nie będąc nigdy pewne, czy 
są dobrze, czy żle ubrane, lubią, aby ich 
stroje podziwiano. Znam mój rozum ! moje 
zalety, nie są one bez ale, oceniam Je też 
podług rzeczywistej wartości. : 

W dniu, o którym mowa, Zebranie u 
pani Zofii było wyjątkowo liczne. Młode mę- 
jatki i kilkunastu mężczyzn wesoło się ba- 
wiło po jednej stronie salonu. Grono pa- 
nien drugie tworzyło kółko, a pani domu, 
przechodząc od jednej do drugiej grupy, spry- 
tne a zawsze oryginalne do ogólnej rozmo- 
wy dorzucała uwagi. | ; 

— Kochana pani — nagle tuż obok 
hrabiny srebrzystym zawołano głosem. 

—. (o, moja mała? 


cących się włosach dziewiętnastoletnie dziew- 

CZĘ. całym wyrazie twarzy, rozpromienio- 
nej cudownej piękności zielonemi OCzyma, 
| było tyle życia, w uśmiechu drobnych uste- 
czek tyle prawdziwej młodości i wesołej iro- 
nii, że ta młodzintka piękność od AR 
wejrzenia każdego oczarować musiała. atu- 
ebezpiączn św i uro- 
da, która nazywają la beauté du dabie. 

: M ja zażegnaj sprzeczkę, 
która się między nami wszczęła. Te panie 
twierdza, że ten pan — tu paluszkiem do- 
tknęła jednej z leżących na stole fotogratij — 
że ten pan, to nie br. Juliusz. 

Pani Zofią podniosła lornetkę do oczu 
i nacbyliła się nieco. | g 
Hr. Juliusz niezaprzeczenie — rze- 
kła — jestto jego ostatnia fotografia. Może 
się zmienił, wszak rok minął od czasu, jak | 

z was nie widziała ? 

Wcale nie — zawołała młoda oso- 
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ba. — Ta fotografia jest wyborna. 

— Jakże to wiedzieć możesz Helen- 
ko? — zapytała pani Zofia z badawczem 
spojrzeniem. 


— Parę dni temu spotkałam hr. Juliu- 
sza. Szłam na spacer z moim wujem, on 
w tę samą szedł stronę. Ponieważ się wza- 
jemnie nie znamy, mogłam mu się dokładnie 
przypatrzyć, a choć się to poni zapewne po- 
dobać nie będzie, bo wiem, że go bardzo lu- 
bisz , muszę przyznać, że zrobił na mnie 
wrażenie nudnego, złego, nieznośnego czło- 
wieka, ot, ot... zupełnie takiego jakim jest 
na fotografii... 

— Ma smętny wyraz — zauważyła je- 
dna z panien. 

— Musi być uczony — dodała druga. 

— A może fanfaron — dorzuciła sen- 


Pani Zofia zwróciła się ku mówiącej. I teneyonalnie trzecia. 


Było nią szezupłe, wiotkie, o ciemnych krę- 


— Nie ma wprawdzie tych wad, ale 
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ma jedną, gorszą nad wszystkie inne, nie 
lubi młodych osób — śmiejąc się, rzekła pani 
Zofia 

—- (Cha... cha... — ironicznie zawtó- 
rowała panna Helena i zgrabnym ruchem 
głowy, odrzucając w tył krótko obcięte wło- 
sy, wesoło się roześmiała. 

Po raz drugi pani Zofia ciekawie spoj- 
rzała na Helenkę, a patrząc się na nią po- 
myślała , że ta dzieweczka nie miała usypia- 
jących oczu, że nie była w rodzaju wszy- 
stkich panien i że w niczem nie przypomi- 
nała wierzby płaczącej, słowem , że była w 
tym właśnie rodzaju, o którym hr. Juliusz 
swego zdania nie wypowiedział. 

— Ale w jakimże ona jest rodzaju ?— 
pytała sama siebie hrabina. — Na prawdę, 
nie wiem.... ma dziwną woń leśnego kwiatka ... 

Pani Zofia z szczególną była dla He- 
lenki przyjaźnią. Może dlatego, że była ona 
córką osoby, którą serdecznie kochała, a któ- 
rą śmierć wydarła jej w chwili, kiedy ta przy- 
jaźń była najcenniejszą. 

Panna Helena była sierotą, nie znała 
prawie swych rodziców, po których śmierci 
ciotka jej, pani Winiewska, wzięła do siebie 
biedną sierotkę i otoczywszy ją najczulszą 
opieką, szczerze się do niej przywiązała. 

Jedyna córka państwa Winiewskich, wie- 
le starsza od Helenki, wyszła wcześnie za 
mąż. Pani Winiewska osamotniona, wątłego 
zdrowia, całemi miesiącami nie wychodziła 
z pokoju. Dziewczynka rozweselała chorą, 
zapełniała jej życie. j 

Wychowana między dwoma kompletnie 
odrębnemi charakterami, to jest między cio- 
tką i wujem, potrafiła przyswoić sobie za- 
lety obojga. 

Pani Winiewska nigdy szczęścia nie za- 
znała. Była to dobra, łagodna, wrażliwa 
istota ; boleści i łzy, które ją na drodze ży- 


jeszcze wyraźniej niż w r. 1869. Do grupy 
tej należą powiaty: Wieliczka (137 mie- 
szkańców na kilom. kwadr.), Kraków (121), 
Wadowice (113), Bochnia (107), Chrzanów 
(101), Brzesko (100), w końcu 
Dąbrowa (po 89). Z tych powiatów bialski i 
tarnowski wykazyłaby znacznie wyższą cyfrę 
gęstości zaludnienia, gdyby włączona do 
nich miastę powiatowe, mianowicie pierwszy 
wykazywałby 134, drugi 120 mieszkańców 
na kilometrze kwadr. Wymienionych tutaj 
ośm powiatów stanowi najbardziej przemy- 
słową i handlową, najwięcej rozwiniętą umy- 
słowo i ekonomicznie część Galicyi. Roz- 
drobnienie własności ziemskiej jest tu w o- 
góle bardzo znaczne, a tylko staranna, czę- 
sto niemal ogrodowa uprawa i łatwość za- 
robku zmniejszają w znacznej części nieko- 
rzyści owego rozdrobnienia. Do tej grupy 
powiatów najgęściej zaludnionych przypiera 
od południowego wschodu grupa druga, się- 
gająca przez środek kraju aż niedaleko Lwo- 
wa. Należą do tej grupy powiaty: Gorlice, 
Jasło, Krosno, siedziby przemysłu naftowego, 
Brzozów, Ropczyce, Rzeszów, Łańcut, Mo- 
ściska i Rudki. Do powiatów tych, które li- 
czą od 81 do 97 mieszkańców na kilom. 
kwadr., należałyby także leżące pośród nich 
powiaty: przemyski (76) i samborski (74), 
gdyby włączono do nich miasta powiatowe. 
Trzecia grupa powiatów z gęstszą ludnością 
nieschodzącą niżej 80 mieszkańców na kilm. 
kw. obejmuje powiaty graniczne. Sniatyn 
(po wyłączeniu miasta Sniatyna 102 mie- 
szkańców na kilm. kw.), Horodenka, Zale- 
szczyki, Borszczów, Husiatyn, Skałat, z któ- 
remi łączą się bezpośrednio dalsze powiaty, 
jak: Trembowla, Czortków, DBuczacz, Tłu- 
macz i Stanisławów (po wyłączeniu miasta 
82 mieszk. na kilm. kw.). W powiatach tych 
przeważnie urodzajność gleby i stanowcza 
przewaga uprawy rolnej nad gospodarstwem 
lasowem umożebniły tak znaczną gęstość 
załudnienia mimo braku znaczniejszego prze- 
mysłu i życia miejskiego. Gęstość zaludnie- 
nia średnią, zbliżającą się do przeciętnej z 
całego kraju, wykazują powiaty środkowe, 
należące do dawnych obwodów Lwowskiego, 
Brzeżańskiego i Złoczowskiego, oraz niektóre 
powiaty na północ i południe grupy drugiej 


jakoto: Jaworów, Jarosław, Kolbuszowa, 
Mielec, Drohobycz, Sanok, a dalej na za- 
chodzie (Grybów, Nowy Sącz, Limanowa, 


Myślenice i Żywiec Znacznie poniżej prze- 
ciętnej całego kraju pozostaje połowa powia- 
tów górskich i lesiste powiaty w środku 
przy północnej granicy kraju położone. Z 
powiatów górskich w zachodniej stronie 
kraju jeden tylko Nowy Targ, najbardziej 
górzysty, pozostaje znacznie poniżej prze- 
ciętnej, ma bowiem 54 mieszkańców na ki- 
lometrze kwadr., podczas gdy na wsehodzie 
Nadwórna ma ich tylko 30, Dolina 81, Kos- 
sów i Stryj (po wyłączeniu miasta Stryja) 
36, Turka 39, Lisko 40. Z powiatów lesi- 
stych ponad północną granicą kraju trzy 
tylko mają mniej niż 60 mieszkańców na 
kilometrze kwadr.: Nisko, Cieszanów (po 
57) i Kamionka strumiłowa (58), dalsze jak 
Sokal, Zółki-w, Rawa i Tarnobrzeg wyka- 
zują 60 do 68 mieszkańców na kilometrze 
kwadr. m | 
Po tym poglądzie na zaludnienie powia- 
tów politycznych następuje ugrupowanie po- 


z 


wiatów sądowych pod względem gęstości 
zaludnienia a wreszcie bardzo ciekawa ogól- 
na charakterystyka stosunków, która ze 
względu na poważny i źródłowy charakter 


Tarnów i| pracy naukowej, oraz jej charakter informa- 


cyjny dla sejmu zasługuje na przytoczenie. 
Mimo braku rozwiniętego przemysłu i nie- 
mal wyłącznego panowania samej tylko u- 
prawy ziemi gęstość zaludnienia Galicyi jest 
bardzo znaczną a nawet w niektórych oko- 
licach znajduje się u kresu względnego prze- 
ludnienia, tj. dysproporcyi między istnieją- 
cemi obecnie gałęziami gospodarstwa i źró- 
dłami zarobku a liczbą ludności, przypada- 
jaca do wyżywienia. Ze wrażenie to, jakkol- 
wiek wydaćby się mogło przesadnem, w 
gruncie rzeczy odpowiada rzeczywistości, 0 
tem świadczy przedewszystkiem fakt wy- 
mowny, że w ciągu jedenastu lat (od 1869 
do 1880) w dwóch powiatach zachodniej 
części nastąpiło zmniejszenie liczby ludności, 
świadczą dalej popierające ten fakt sprawo- 
zdania władz politycznych o tendencji do 
wychodźetwa, objawiającej się w niektórych 
powiatach mniej urodzajnych i pozbawionych 
przemysłu a gęsto zaludnionych, tendencji, 
której nie można położyć wyłącznie na karb 
podmawiania przez ajentów emigracyjnych. 
Sprawozdania te znajdują poparcie w rezul- 
tatach ruchu ludności porównanych z rezul- 
tatami spisów z r. 1869 i 1680. W ogóle 
powiedzieć można, że niepodobna znaleźć w 
Europie kraju lub okręgu większego, który- 
by, będąc tak wyłącznie rolniczym jak Ga- 
licya, miał zarazem w tym stopniu gęstą 
ludność. Dlatego też cyfry gęstości zaludnie- 
nia powinny być dla nas napomnieniem, 
abyśmy starali się z jednej strony o zwię- 
kszenie ile możności naszej produkeyi rolni- 
czej, która ma nam starczyć nietylko na 
utrzymanie lecz i na wywóz, dopóki nie in- 
nego nie możemy ofiarować dla zaopatrze- 
nia się w potrzebne płody obcego przemy- 
słu, a z drugiej strony, abyśmy się starali a 
podźwignienie przemysłu w kraju. Przemysł 
bowiem jedynie może tak licznej ludności 
dopomódz do utrzymania się, on też najsku- | 
teczniej będzie chronił przed zbytniem roz- 
drobnieniem własności ziemskiej i towarzy- 
szącem mu zwykle wychodźctwem a dla rol- 
nictwa stworzy stałych miejscowych konsu- 
mentów, których nie odbierze żadna polityka 
ałowa lub taryfowa państw ościennych. 


(Zajścia w Puławach). 


O zajściach w szkole leśnej w Puła- 
wach zamieścił urzędowy rossyjski Prawi- 
tielstwiennyj Wiestnik obszerny komunikat, 
Streścił go nam już przed kilkoma dniami 
telegram petersburski — obecnie podajemy 
go obszerniej, z zastrzeżeniem, zbytecznem 
może zresztą, że komunikat przedstawia zaj- 
ścia w Świetle, w jakiem je chciał widzieć i 
widział sam p. Apuchtin, który nawet w kołach 
urzędowych rossyjskich nie uchodzi za wzór 
taktu i bezstronności. W bieżącym roku da- 
wały się dostrzegać wśród studentów insty- 
tutu gospodarstwa wiejskiego i leśnictwa w 


Puławach nieporządki polesające na nieu- 
stannych niedozwolonych zebraniach, na od- 
mowie uczęszczania na lekeye jednego z pru- 
tesorów. Wagnera, i na zuchwałem Zacho- 
waniu się wobec władzy. Nieporządki te spo 
wodowały dnia 4 marca przyjazd do Palaw 
kuratora warszawskiego okręgu naukowego, 
tajnego radcy Apuchtina. Studenci po lek- 
cyach zebrali się w liczbie 150 i żądali oso- 
bistego porozumienia się z kuratorem, nie 
odstępując od tego nawet po udzieleniu im 
odpowiedzi, nakazującej rozejść się. Naresz- 
cie kurator udał się do audytoryum i oświad- 
czył, że przybył tylko, aby ponowić poprze- 
dnie polecenie, w przeciwnym razie, jeśli stu- 
denci nie będą posłuszni, zamknie instytut. 
Na to odezwały się krzyki: „Zamknij!* Po- 
leciwszy dyrektorowi instytutu zawezwać po- 
licyę, kurator zwrócił się ku drzwiom, a wtedy 
studenci poczęli wołać, że mają potrzebę po- 
rozumienia się z kuratorem. Na to odpowie- 
dział p. kurator, że „żadnych zbiorowych o- 
świadczeń nie przyjmie i słuchać nie będzie“. 
Tegoż dnia zwołano posiedzenie rady insty- 
tutowej, która odbyła się wobec kuratora, 
Postanowieniem jej wydałono z instytutu 17 
studentów, a 19 polecono udzielić Surowe 
napomnienie, z odjęciem prawa do wsparć, 
20 zaś postanowiono udzielić napomnienie, 
z zagrożeniem, że w razie udziału w niepo- 
rządkach będą wydaleni z instytutu. Naza- 
jutrz, z powodu nadchodzących świąt, kura- 
tor polecił zamknąć audytorya. Tegoż dnia, 
po ogłoszeniu decyzyi rady, tłum ze 150 stu- 
dentów wdarł się do audytoryj, Wezwana z 
rozkazu p. kuratora komenda z konsystującej 
w Puławach bateryi artyleryi zajęła przyle- 
gle korytarze. Studenci, wyszedłszy z audyto- 
ryum, poszli do kancelaryi, żądając wydania 
papierów i oświadczając przytem, że wszyscy 
robili jedno i wszyscy jednakowo są winni 
Wobec tego p. kurator polecił do czasu de- 
cyzyi ministerstwa zawiesić wykłady w in- 
stytucie Tegoż dnia studenci. w liczbie 120 do 
150, udali się do mieszkania dyrektora. domaga- 
jac się wydania papierów. P. kurator zabronił 
wydawania papierów i przyjmowania prośb. 
Na oświudczenie dyrekora, że nazajutrz wszys- 
cy otrzymają swe papiery, studenci się nie 
rozchodzili, w skutek czego powtórnie we- 
zwano komendę artyleryi. Studenci rozeszli 
się dopiero po przybyciu wojska. Okoliczno- 
ści te spowodowały zarząd instytutu do po- 
nownego ocenienia zachowania się studen- 
tów. Rada, na posiedzeniu odbytem w dniu 
11 marca, podzieliła 143 studentów, którzy 
wzięli udział w zebraniach, na cztery ka- 
tesorye, i postanowiła 54 studentów w,- 
kluczyć z instytutu bez prawa wstępowania 
do jakiegokolwiek innego zakładu naukowe- 
go. 39 studentów drugiej kategoryi wydalić 
z instytutu, z zabronieniem przyjmowania ich 
przez ciąg lat dwóch do innych zakładów 
naukowych, 36 studentów wydalić z instytu- 
tu z prawem wstąpienia do innych zakładów, 
prócz instytutu puławskiego i nareszcie 14 
studentom dozwolić napowrót wstępu do in- 
stytutu, w razie otworzenia go na nowo, lecz 
tylko za decyzyą zarządu i rady. Kurator za- | 
twierdził postanowienie rady z tą tylko zmia- 
ną, żeby kara dla zaliczonych do drugiej ka- 
tegoryi była zmniejszoną o jeden stopień i` 
żeby eo do studentów, których obecność na 
zebraniach 4, 5 i 6 marca nie została do- 


wiedzioną, lub którzy w nich istotnie nie 
uczestniezyli. posiąpiono tak jak ze studen- 
tami kategoryi czwartej. 


($ocyalizm we Francyi). 

Paryski korespondent Wiener Allg. Zig. 
zastanawia się nad dziwuem zjawiskiem, że 
poroniena manifestacya z dnia 9 marca w 
Paryżu, spowodowała rząd republiki fran- 
cuskiej do postawienia na porządku dzien- 
nym urzędownie kwestyi socyalnej. Z niepo- 
zornej przyczyny dość pokaźny skutek a tem 
donioślejszy, że kwestya ta nie zejdzie już z 
porządku dziennego. „Jak w Niemczech tak 
i we Francji, pisze korespondent, zajęła ona 
pierwszorzędne miejsce w skutek przesilenia 
ekonomicznego, ale też prawdopodobnie jak 
w Niemczech tak i we Francyi nie zado- 
wolnią projekty rządowe i robotników, lecz 
dodadzą tylko bodźca ich energii. Wcześniej 
nawet niż w Niemczech objawi się ta ener- 
gia we Francyi. Niepodobna bowiem zaprze- 
czyć, że Francya jest pod wielu względami 
najwięcej demokratycznym organizmem, nie 
tylko politycznie z powodu prawa głosowa- 
nia powszechnego, nie tylko z powodu zde- 
mokratyzowanych form pożycia towarzyskie- 
go, ale także i ekonomieznie z powodu nie- 
slychanego w innej części Europy rozdro- 
bnienia posiadłości gruntowej i w skutek 
istnienia niezmiernej liczby drobnycu mie- 
szezańskich majątków. Okoliczność ta sama 
stanowi wskazówkę, w jakim kierunku Fran- 
cya starać się będzie o swą przyszłość eko- 
nomiczną. Nie w kolektywizmie niemieckim, 
ani w angielskim liberalizmie fabrycznej ary- 
stokracyi, lecz w konsekwentnem przeprowa- 
dzeniu systemu demokratycznego szukać bę- 
dzie Francya rozwiązania, dążąc do zape- 
wnienia każdemu obywatelowi uiewielkiej 
własności, jak jaż w polityce przypuściła do 
udziału klasy najszersze Dlatego też zgodny 
jest ściśle z duchem narodowym krok mini- 
stra spraw wewnętrznych, który polecił specy- 
alnym ankietom zbadać, jakim sposobem mo- 
żnaby najkorzystniej zapewnić robotnikom u- 
dział w zyskach przedsiębiorców. Może być 
dziwnem tylko to, że minister oddał sprawę 
ankiecie z urzędników złożonej, ale niewa- 
tpliwie w tym kierunku starać się będzie 
Francya o rozwiązanie kwestyi ekonomiez- 
nej. Prywatnych a licznych gospodarstw nie 
chce rząd umniejszać, ale chce każdemu za- 
pewnić możność założenia ogniska, zarobko- 
wania Ra własną rękę, bo i robotnik ma być 
interesowany tokiem przedsiębiorstwa a o- 
szezędność ma zapewnić mu środki do na- 
bycia własności. Lekkomyślni robotnicy ma- 
ją stać się oszezędnymi i poważniejszymi w 
poglądach na stosunki życia, jeżeli bezpośre- 
dnio zainteresowani zostaną powodzeniem 
pracy. którą wykonują. Rząd pragnie tego, 
czy to osiągnie, to inna rzecz. Walczyć bẹ- 
dzie z dwiema sprzecznościami, z radykała- 


„mi i z przewódcami robotników. Mogłoby to 


doprowadzić do wybuchu. Chodzi zatem 0 to, 
kto potrafi sprężyściej i spieszniej działać, 
czy rząd przy pomocy swoich półśrodków, 
czy żywioły rewolucyjno-opozycyjne. Na ra- 
zie możemy tylko powiedzieć, iż rząd w isto- 
cie czyni, co jest w jego mocy nastręczajac 
masom robotników roboty i ułatwiając przed- 
siębiorcom pożyczki na budowę domów dla 


cia ma każdym niemal spotykały kroku, prze- |i wskazał na malowniczo u stóp ich leżące 


szły, nie zostawiając goryczy w głębi serca. | miasto, dzieweczka długo patrzyła przed sie- | polowali. Wycieczki te napełniały trwogą pa- | zgoła nie zostawili, a mimo 


alu do nikogo nie miała, uznając wolę Bożą j bie i bezwiedne łzy spłynęły po jej twarzy 


zawsze i wszędzie. 

Pan Winiewski, światowy człowiek w 
całem słowa tego znaczeniu, hojnie obda- 
rzony wszystkiemi zaletami, niezbędnemi tej 
kompletnie osobnej kategoryi ludzi, gwałto- 
wny, namiętny, entuzyasta , nie pojął i ni- 
gdy uszczęśliwić nie potrafił łagodnej istoty, 
jaką była jego żona. | 

Straciwszy cały niemal majątek na ży- 
cie burzliwe i awanturnicze, pan Winiewski 
ożenił się bez miłości ale też bez wstrętu, 
z panną bogatą i szczerze nim zajętą. Što- 
sunki ich na pozór pozostały prawie serdeczne. 
Jeżeli co rana chorej żonie świeże przyniósł 
kwiaty, wypytał się troskliwie o jej zdro- 
wie, popieścił małą córeczkę — to zdawało 
się mu, że uczynił zadość wszystkim swym 
obowiązkom i z spokojnem sumieniem po- 
wracał do zwykłego życia, spędzanego po 
za domem. Córka była mu obojętną; zanad- 
to wiele miała podobieństwa do matki. Te 
dwie spokojne i łagodne istoty zrozumieć go 
nie mogły, a on się do nich przywiązać nie 
umiał. 

Z latami wkradła się Helena do serca 
wuja; przylgnął do niej z całą siłą prawie 
ojcowskiego uczucia. Lubił jej rodzaj piękno- 
ści, lubił przysłuchiwać się jej żywemu szeze- 
biotaniu. Coś dzikiego a zarazem wonnego 
w tych budzących się myślach dziecka spo- 
strzegać się dawało Ona nawzajem szalenie 
wuja kochała; z nim szczególnie lubiła cho- 
dzić po mało jej jeszcze znanym Lwowie. 
Oprowadzał ją wszędzie; godzinami stali przed 
Pochodniami Nerona i w równy zachwyt wpro- 
wadzało go dzieło artysty, jak szeroko otwar- 
te, myślące oczy dziewczątka. 


Wuj chętnie byłby z nią zapłakał, Dlacze- 
go? Zapewne oboje nie wiedzieli. Słońce 
złociło miasto i wkradło się w krzewy Święto- 
Jurskiej góry — za niem szły oczy dziewe- 
czki i tonęły w oddalonej przestrzeni. Około 
nich głęboka panowała cisza — chyba liść 
zaszumiał albo ptak zaśpiewał. 

Na wiosnę, gdy się miasto zaczynało 
wyludniać, państwo Winiewscy wyjeżdżali z 
Helena na wieś. Tam godzinami całemi wuj 
z siostrzenica chodzili po polach i lasach, He- 
lenka pełną piersią oddychała balsamieznem 
powietrzem świerkowych lasów, zbierała polne 
kwiaty w wuj tymczasem rysował szkice. 
Dzieweczka siadała koło niego i cała jej twa- 
rzyczka nikła w rozrzuconem na kolanach 
kwieciu. Jej tak tu miło i dobrze było! Cza- 
sami pytał ją wuj o zdanie. Helenka patrzy- 
ła to na kopię, to na oryginał i składając 
rączki, mówiła: | 

— Wuju mój kochany, to brzydkie, a 
patrz, jakie tamto piękne! 

Wujaszek rzucał tedy szkie i na głów- 
ce dziecka gorący składał pocałunek. 

Interesa majątkowe zmusiły pp. Wi- 
niewskich do spędzenia kilku lat zrzęda na 
wsi. Pani Winiewska obawiała się dla męża 
tej samotności, w oddalonej od świata i od- 
ludnej okolicy, w której ich majętność leża- 
ła, Z niemałem zadziwieniem spostrzegła, że 
się nietylko łatwo przyzwyczajał , ale na- 
wet przywiązywał do nowego rodzaju życia. 

Najmilszem zajęciem stało mu się ucze- 
nie Helenki ; był sam bardzo wykształcony, 
umiał tak zajmująco wykładać najnadniejsze 
nauki, a dzieweczka była tak pojętną, tak by- 


Kiedy ją po | strą, że godziny lekcyi mijały jak na roz- 


raz pierwszy zaprowadził na Wysoki Zamek | rywce. 


Jeździli konno, sankami, to z chartami 


nią Winiewska, która w duchu za złe miała | 
mężowi, że rozwijał te męzkie gusta, i bez 
tego dosyć rozbudzone w dziecku. Ale jakże 
się temu sprzeciwiać, kiedy Helenka, powró- 
ciwszy rozbawiona i rozpromieniona z dłu- 
giej wycieczki z wujem, na pierwsze słowo 
ciotki brała robótkę do ręki i uważnie wy- 
dawała zadaną lekcyę katechizmu, mówiła 
o biednych, o chorych, wstawiała się za ni- 
mi, pieściła cierpiąca ciotkę — wszystkie żale 
szybkim ulatywały lotem. 

Zapytał ją raz wuj, kogo więcej kocha, 

jego czy ciotkę ? 
Ciocię — odpowiedziała dziesięcio- 
letnia wówczas dziewczynka — kocham ei- 
cho, bardzo cicho... a ciebie wuju — dodała 
zrzucając na ziemię leżące pod ręką przed- 
mioty (na szczęście były to tylko klucze 
i książki) — ciebie kocham tuk!! 

— Z halasem ? 

— Z wielkim hałasem! 

Gdy Helenka skończyła lut szesnaście, 
państwo Winiewscy osiedlili się we Lwo- 
wie. Dano jej pierwszorzędnych metrów, któ- 
rzy kończyli troskliwie rozpoczęte wychowa- 
nie, i starano się ją rozrywać, aby ukoić głę- 
boką tęsknotę za wiejskiem życiem. Pani Žo- 
fiai wuj wprowadzali ją w Świat, i w ośmua- 
stym roku uchodziła panna Helenna za naj- 
milszą i najpiękniejszą z licznego grona ró- 
wieśnie. 

Posiadając wszystkie zalety, które zdo- 
bią kobietę, miała jeszcze jakiś nieokreślony 
urok, który nie wiadomo, czy leżał w uśmie- 
chu, czy w oczach. Może jedna pani Zofia 
określić potrafiła ten wdzięk, nazywając go 
upajająca wonią leśnego kwiatu. 

Jedną, jedyną, a tak w dzisiejszym wieku 
straszną wadę miała Helenka. Biedne stwo- I 


rzenie nie miało posagu! Rodzice jej nie 
ola | przywiązania pp. 
Winiewskich do niej, i oni niewiele zrobić 
mogli dla ukochanej siostrzenicy. Mieli wła- 
sna córką i wnuki, a interesa ich nie były 
w świetnym stanie. 

Gdy już wiek Heleny nasuwał myśl 
małżeństwa, p. Winiewski ze smutkiem u- 
znał, że wydanie jej było problematycznem. 
I on był zdania, że nietylko u kobiet ale 
także u mężczyzn zbyt często miłość kon- 
centruje się w rachunku aryśmetycznym i że 
cyfra posagu dziwnie wpływa na uczucie 
serca. Gorzko żałował wyrzuconych na sza- 
leństwa pieniędzy, któreby dzisiaj ułatwiły 
drogę życia ukochanej istocie. Czasami, gdy 
pawzył na nią, jaśniejącą całym czarem mło- 
dości, unosił się na siebie, na świat cały 
i chodząe wielkim krokiem po pokoju: 

— Ach, gdybym był bogatym! — po- 
włarzał z westchnieniem. 

„~ — Gdybyś był bogaty w dobroć wuju 
mój drogi — przerywała mu bolesną zadumę 
Helenka, gładząc pieszczotliwie twarz jego — 
poszlibyśmy sobie daleko za miasto na prze- 
chadzkę, i tam kupiłbyś gałązkę bzu twojej 
Helence.... 

„. I zwykle, skoro tego chciała, wycho- 
dzili razem, u za powracającymi z długiej 
przechadzki niejedno się zwróciło wejrzenie. 
to wejrzenie, które:n się obdarza przechodzące 
szczęście! Patrząc na Helenkę, nie mogła 
nie przyjść na myśl znana zwrotka poety : 


Combien peuvent sur nous pour guérir toute peine 
Ces deux signes jumeaux de paix et de bonheut, 
Jeunesse de visage et jeunesse ce coeur. 
(Ciag dalszy nastapi.) 
ALCES 


4 


Zywioły radykalne, dla których Środki rzą- 


tobotników w Paryżu u na prowincji. Nie jakie zapamiętały mury tej wspaniałej, wielko- | ulicy Panieńskiej zbiegły wczoraj przed połu- 
można przytem odmówić energii rządowi. pańskiej rezydencyi, był wymownym objawem 


tego szacunku, tej pięknej, bo w całem szla- 


dowe są prawdziwą niespodzianką, zajmują chetnem znaczeniu tego słowa obywatelskiej 
j | wziętości, jaką się cieszy dom pana Namiestnika, | cika angielskiego popielatego może odebrać wła- 
wizyjną. Tym razem na niwie socyalnej. na | Obok reprezentantów rodzin spokrewnionych, jak | ściciel w domu l. 8 ul. Kościuszki, 

której uważali się radykały za panów, wystę- | Potockich, Zamoyskich, Lubomirskich, Lichten- 
pując jako „socyaliści* przed wyborcami, zdo- | steinów, przybył bardzo liczny zastęp znakomi- 
był sobie przewagę rząd. Radykały starać | tych osobistości ze Lwowa i Krakowa i z róż- 
się będą prawdopodobnie wydrzeć władzom | nych stron całego kraju. Między goszczącymi 


się tymczasem bezprzedmiotową wrzawą re- 


palmę pierwszeństwa, a na razie, żeby para- 
iżować, mówią, że niemożebna jest żadna 
reforma, dopóki istnieje senat. Pod pozorem, 
że reakcya zniweczyłaby najlepsze zamysły 
skrajnej lewicy, nie chcą popierać projektów 
rządowych. Agitują więc, lubo bez skutku, za 
obudzeniem w tłumach życzenia rewizyi. Na 
wszelkie uwagi odpowiadają, że trzeba wy- 
bierać coraz czerwieńszych reprezentantów. 
Jakoż wybór na opróżnione po Gambecie 
krzesło wypadł w istocie dość czerwono. Po 
P. Lacroix spodziewają się radykały niewi- 
dzianych jeszeze cudów. Wszystkie te usi- 
łowania zywiołów nieprzyjaznych republice 
pragnie rząd ubezwładnić rozwiązaniem kilku 
kwestyj socyalnych, żeby mieć wolną potem 
rękę i czujne na wszystko oko“. 


(Czarnogórey i Albańczycy.) 

Z Cetynii piszą do Pol. Cor : Potrzeba 
cofnać się aż do wypadków ostatniej wojny, 
aby zrozumieć wzburzenie, jakie zapanowało 
ostatniemi czasy między ludem czarnogór- 
skim, i to nietylko w samej stolicy, lecz 
w większej części całego krajn. Doniesienie 
z Skutari o zamordowaniu młodego, po- 
wszechnie szanowanego i na dworze wielce 
eenionego Stefana Wetbicy dolało oliwy do 
ognia. Werbiea zwykł był często jeźłzić na 
jarmark do Skuteri, a niewielu było Albań- 
czyków, którzyby nie znali brate czarnogór- 
skiego wojewody. Morderstwo było należycie 
obmyślane i przygotowane. Siedemnastu Mal- 
lisorów oczekiwało na Werbicę w bezpiecz- 
nem ukryciu. Werbiea spostrzegłszy zasadz- 
kę, chciał się ratować 1 ujść inną drogą do 
Skutari. Nim jednak mógł zamiar wykonać, 
padło 17 strzałów. z których kilka ugodziło 
śmiertelnie nieszezęśliwego Stefana. Morder- 
cy przekonawszy się, że Werbica zabity, 
rozbiegli się na wszystkie strony. Guberna- 
tor Skutari p jak donosi raport turecki, ZA - 
rządził bezzwłocznie pogoń za bandą, ale 
bezskutecznie. Zeszłego piątku sprowadzono 
ciało zabitego do Cetynii i złożono na ma- 
rach w domu ministra Werbiey. Obiega tu- 
taj pogłoska, że plemię Mallisorów postano- 
wiło zamordować tak samo każdego Czarno- 
górca, któryby się poważył postawić nogę 
na ich terytoryum. Rzeczywiście też dono- 
szą z Rieki o świeżym wypadku skrytobój- 
stwa. Albańczycy spostrzegli dnia 29 marca 
w pobliżu mostu Ejeki ubranego w strój 
czarnogórski przechodnia, i to im wystar- 
czyło do wymierzenia kilka celnych strza- 
łów przeciw nieznajomemu . który, jak się 
pokazało, nie był wcale Czarnogórcem, lecz 
Mahometaninem z Krajny. Nowy ten napad 
spotęgował do tego stopnia oburzenie Czar- 
nogórców rjeckich, że tłumnie udali się do 
Kameni) i stoczyli Z Albańczykami krwawą 
walkę, Walezono z zaciekłością do późnego 
wieczora i dopiero ciemności noene rozłą- 
czyły przeciwników. Rząd czarnogórski, mo- 
cno zaniepokojony temi wypadkami, wydał 
stosowny rozkaz komendantom wojsk nad- 
granicznych, polecając im czuwać nad bez- 
pieczeństwem obywateli. 

Z Skutari donoszą dalej do Poł. Cor., 
że d. 30 marea przybył tam marszałek Mu- 
stafa Assym-basza i został powitany rado- 
śnie przez ludność spokojną. Mustafa otrzy- 
mał od W. Porty obszerne pełnomocnictwa 
do przywrócenia spokoju i do położenia ta- 
my krwawym waśniom między Albańczyka- 
mia Czarnogórcami. Czynność swoją rozpo- 
czął basza surowem śledztwem przeciw mor- 
dercom Werbicy. Większa część Czarnogór- 
ców, pod wrażeniem ostatnich wypadków, 
opuściła Skutari i nie chee dać się nakłonić 
do powrotu. Sam rząd cetyński udzielił radę 
przebywającym w tem mieście Czarnogór- 
com, aby w interesie bezpieczeństwa unikali 
przez czas jakiś wszełkiego zetknięcia się 
z ludnością albańską. 


KRONIKA 


== Pogrzeb Ś. p. hr. Izabelli Po- 
toekiej odbył się wczoraj o godzinie 11 rano 
w Łańcucie. Był to zaiste imponujący obchód 
żałobny, imponujący nietylko Świetnością swoją 
uroczystą ale także, i to głównie może, wielkim, 
prawdziwie wyjątkowym udziałem obywatelstwa 
obu stolic i najrozmaitszych, nawet dalekich 
okolie kraju, miejscowych mieszkańców i ludu 
% włeści łańcuckiego klucza, Najanakomitsze 
rodziny kraju pospieszyły na ten żałobny ob- 
chód, aby podzielić serdecznem współczuciem 
boleść dostojnego domu, otaczanego w całym 
kraju tak głęboką czciąi sympatya. Wczorajszy 
Zjazd łańcucki, może jeden z najliczniejszych, 


„Gazeta Liwowska* z dnia 5 


| 


dnia tego w Łańcucie widzieliśmy Jego Król. 
Wysokość księcia Wilhelma Wiirtemberskiego, 
generał-komendanła Gralicyi, Najprzew. bisku- 
pów krakowskiego ks. Albina Dunajewskiego, 


dniem dwie krowy, krasa i maści czarnej z 
białą; kto je odszuka, otrzyma stosowną na- 
grodę od właściciela powyższego domu. Char- 


+x Wypadek zabójstwa zdarzył się w 


| Zółtańcach, w powiecie żółkiewskim. Parobcy 


| Roman Wacuła i Jakim Wychopeń powraca- 
jąc po północy w stanie nietrzeźwym z wesela 
wszczęli między sobą kłótnię, wśród której Wy- 
chopeń uniesiony złością uderzył Wacułę kilka- 
krotnie polanem drzewa w głowę tak silnie, że 
tenże padł trupem na miejscu, Sprawca zabój- 


lwowskiego gr. kat. ks. Sylwestra Sembrato- | stwa jest uwięziony, — W gminie powiatu rze- 
wieza, przemyskiego ks. Łukasza Soleckiego, | szowskiego, Chmielniku, włościanka Magdalena 
sufragana ks. Łobosa, JE. hr. Włodzimierza | Frańczak w przystępie gniewu uderzyła męża 


Dzieduszyckiego, JE. p. Pawła Popiela, Mar- 
szałka krajowego dr. Mikołaja Zyblikiewieza, 
generała ks. Thurn-Taxis, p. wiceprezydenta 
c. k. Namiestnictwa Filipa Zaleskiego, wice- 
prezydenta barona Jorkascha, członków Wy- 
działu krajowego Oktawa Pietruskiego, hr. Wła- 
dysława Badeniego, Walerego Podlewskiego, 
dr. Józefa Wereszezyńskiego i bardzo liczne 
grono członków rodzin szlacheckich, sprzyja- 
źnionych z domem hr. Potockich. Wszystkie 
gościnne pokoje łańcuckiego zamku były zajęte, 
przeszło 100 osób nocowało w jego murach z 
wtorku na środę — a w siedmiu salach zasta- 
wiono śniadanie dla gości. Imponująca była 
liczba duchowieństwa — przeszło 120 księży 
z czterma biskupami na czele wzięło udział w 
religijnych ceremoniach, napływ ludn wiejskiego 
z okolicy był prawdziwie olbrzymi. Zwłoki ś. p. 
Izabelli przybyły we wtorek po południu na 
dworzec łańcucki, zkąd z największą okazało- 
ścią i pompą Żałobną przewiezione zostały do 
kościoła. Trumnę złożono na wspaniały rydwan, 
a od czarnych draperyj kiru dziwnie odbijały prze- 
pyszne wieńce, przesłane z najdalszych stron 
z rzewnym pietyzmem dla Tej, której los ziem- 
ski tyle wzruszającej miał wspólności z kwia- 
tami, zerwanemi w pierwszym wiosennym roz- 
kwicie. Cztery kare konie, prowadzone przez 
służbę w grubej żałobie, ciągnęły rydwam, któ- 
rego kirowe rąbki niesione były przez oficya- 
listów domu. Ośmdziesięciu księży z ks. bisku- 


swojego tak silnie drzewem w głowę, że tenże 
w skutek doznanego uszkodzenia następnego dnia 
| wieczorem zakończył życie. Sledztwo karne zo- 
stało zarządzone. 

f Zmarli w ostatnich dniach : w Wiedniu 
jeden z najznakomitszych przemysłowców au- 
stryackich br. Franciszek Wertheim, wynalazca 
noszących jego nazwisko kas ogniotrwałych, b. 
członek wiedeńskiej Rady miejskiej ; sejmu dol- 
no-austryackiego, przeżywszy lat 69, Majątek 
jaki zmarły pozostawił, oceniają na 5 milionów 
zł., dzieci br. Wertheim nie Pozostawił, a z ż0- 
ną nie żył, — W Paryżu zakończył życie wir- 
tuoz pianista Henryk Ketten; tamże znany ko- 
medyopisarz Alfred Delacour; w Darmstadzie 
badacz języków i leksykograf Wawrzyniec Diefen- 
bach; w Paryżu książę Beauvau - Craon były 
członek ciała ustewodawczego, grand Hiszpanii 
I klasy, w 67 roku życia. 


— Kardynał ks. Meglia przed kilku 
dniami zakończył życie w Rzymie, w 73 roku 
życia. Zmarły otrzymał kapelusz kardynalski 
d. 19 września 1879. 

— Zamordowany é. p. Jerzy Majlath 
już w roku 1839 ledwie uszedł ciosu skryto- 
bójeczego. Jako urzędnik odbywał podróż in- 
spekcyjną w hrabstwie Barany, którego ludność 
podówczas nawiedzona była klęską głodową i 
rozmyślnie wzniecanerni pożarami. Wiózł był 
wówczas z sobą znaczniejszą sumę, którą roz- 


pem Soleckim prowadziło ten kondukt, który | dać miał pomiędzy ofiary klęski i właśnie ta 


przez całą drogę od dworca przewijał się przez 
gęsty, tłumny szpaler ludu wiejskiego. Zwłoki 


| suma była pokusą dla jednego Z towarzyszących 
mu służących, nazwiskiem Koloman Molnar, 


złożono na katafalku w kościele, a nazajutrz o | byłego podoficera. Kiedy pewnego razu droga 
godzinie 11 rozpoczął się obrzęd pogrzebowy | wiodła przez las, Molnar strzelił do niego z tyłu 
sumą, na której celebrował ks. biskup krakow- | i ciężko rannego ograbiwszy, uciekł, Następnego 
ski. Po sumie odspiewał przed trumną Requiem | dnia dopiero znaleziono Majlatha krwią zbro- 
najpierw kler ruski z ks. biskupem Sembrato- | czonego i przeniesiono go do chaty włościań- 
wiczem na czele, następnie zaś kler łaciński. | skiej, w której doznał najtroskliwszej opieki i 


Nastąpiło przeniesienie zwłok do grobowca ro- 
dzinnega, który znajduje się tuż przy kościele, 
tak, że orszak pogrzebowy nie mógł się rozwi- 
nąć w całej swej świetnej okazałości. Za tru- 
mną niesiony przez służbę lasową i polną w 
uniformach, postępował mąż hr. Roman z ma- 
tką zmarłej hr. Stanisławową Potocką, Państwo 
Namiestnikowstwo, brat zmarłej, i najbliższa 
rodzina obu żałobą dotkniętych domów. Po asta- 
tecznej ceremonii religijnej w katakombie gro- 
bowca zabrzmiał olbrzymim chórem zaintono- 
wany przez rzesze ludu otaczające cały kościół 
Amioł Pański — i zamknęły się wrzeciądza 
grobowe za Tą, którą miłość, młodość, uroda, 
stanowisko powoływały do całej pełni szczęścia, 
jaki świat dać może i umie... Niestety, jakby 
dla niej umyślnie napisał poeta francuzki : 


Elle ćtait de ce monde ou les plus belles choses 
Ont le pire destin, 

¿ rose, elle a vecu se gue vivent les roses, 
L'espace d'un matin... 


(—) P. Sladkowski, radca rządowy i 
dyrektor ruchu kolei Karola Ludwika, jak się 
dowiadujemy, zachorował w skutek przeziębie- 
nia. Przebieg słabości dotąd jest normalny. 


(ss) Trzeci wieczór Towarzystwa mu- 
zycznego, który mimo przykrej niepogody cie- 
szył się bardzo licznym ndziałem publiczności, 
wart pochlebnej wzmianki, już za samo wyko- 
nanie dwóch dzieł Beetliowenowskich na począ- 
tku i na keńcu programu. Z innych produkcyj 


podnieść się godzi dobrą fakture polonesa i wea- | l 
n j s | dzienników gaimbettystowskich. 


le udatną kompozycyę walca na fortepian Mo- 
szkowskiego W wykonaniu Trio Beethowena 
d dur na fortepian, skrzypce i wiolonczelę zno- 
wu się odznaczyła panna Za. mianowicie intel- 
ligentną interpretacyą i pięknem cieniowaniem 
części ostatniej. Wyborne wrażenie, jakie publi- 
czność odniosła, powtórzyło się w całości i je- 
szcze w wyższym stopniu podczas świetnego 
Beethowenowskiego arcydzieła, kwartetu smy- 
czkowego e moll. Wykonanie części trzeciej 
wprawdzie miało słabsze chwile, uderzane akor- 
dy wychodziły niekiedy niedość czysto, ale ca: 
łość w ogóle szła dohrze, szezególniej w części 
pierwszej a jeszcze lepiej w ostatniej. Staran- 
ność winlonczeli zwracała na się uwagę, śliczne 
tony altówki przyjemnie wpadały w ucho, a 
pierwsze skrzypce, mimo kilku pomyłek w ača 
gio, lepiej się trzymały niż kiedykolwiek, Wi- 
docznie p. Wolfsthal na rosnących swoich lau- 
rach nie zasypia, i tego warto mu szczerze po- 
winszować.| 

* Zapiski policyjne. Złożono w poli- 
eyi znalezione kartki zastawnicze zakładu kred. 


i zastaw. nra 09.293, 49.085, 48.910, 49.672; 


wielką 
w monecie zdawkowej 


kwietnia 1883. 


wkrótce odzyskał zdrowie. W dziesięć lat póź- 
niej otrzymał Majlath z Ameryki lisy z sumą, 
którą mu wówczas zrabowano. List pochodził 
od służącego Molnara, który złożony śmiertelną 
chorobą szezerze żałował swego występku i pro- 
sił dawnego pana swojego o przebaczenie. Maj- 
lath przeznaczył odzyskane tak niespodzianie 
pieniądze na cele dobroczynne. —- Jeden z dzien- 
ników peszłeńskich opowiada, że i pradziadek 
zamordowanego. Ignacy Majlath, zginął z ręki 
morderców, i to własnych służących. — Osta- 
tnia depesza z Pesztu donosi: Morderca jeszcze 
nie jest schwytany, Mniemana kochanka Spongi 
powróciła już do swojego mieszkania, stwier- 
dzono jednak, Że osoba ta nie zostawała w 
Żadnym stosunku z ściganym mordercą. Dzien- 
niki peszteńskie, którym odmówiono ze strony 
policy jakichkolwiek informacyj o przebiegu 
śledztwa, prowadzą dochodzenia za mordercą na 
własną rękę. Podały reprodukeyę fotografii 
Spongi i ogłaszają ciągle rezultaty swoich do- 
ehodzeń, które jednak dotychczas ani 0 krok 
naprzód nie popchnęły sprawy 

Pomnik Gambetty. Wszystkie 
| ostatnie republikańskie dzienniki paryskie ogła- 
ają odezwę do narodu francuskiego w splawie 
wzniesienia pomnika Leonowi Grambecie. Hono- 
rowymi prezydentami komitetu pomnikowego 
są: prezydent senaiu Leroyer, prezydent Izby 
deputowanych Brisson, wielki kanclerz Legii 
honorowej generał Faidherbe i Wiktor Hugo. 
Odezwa podpisana jest przez wszystkie znako- 
mitości stronnictwa republikańskiego i redakcye 


— Wychodźtwo z Włoch za ocean 
przybiera coraz to większe rozmiary, W tych 
dniach 6.000 Neapolitańczyków wybiera się do 
Ameryki południowej. 

— 0 wylewie rzek w Rossyi mieli- 
śmy wczoraj depeszę z Petersburga, która z po- 
wodu opuszczenia kilku wyrazów przy składa- 
daniu słała się niezrozumiałą. Telegram ów 
brzmieć powinien dosłownie: „Wylew rzek 
w okolicy Połtawy wzbudza wielką obawę, 
Mosty uszkodzone. Oała okolicą zalana. Komu- 


nikacya z Charkowem przerwana na dni 4, a z 
Kremieńczugą na dni 8“. 


— Gwałtowne trzęsienie ziemi na- 
wiedziło w sobotę rano miasto Taszkent. 

— Pożar pociągu. Według depeszy z 
Pesztu, pod Vecees w niedzielę zgorzał cały 
pociąg omnibusowy, który dnia tego odszedł z 
tej stacyi do Czegledu, a to w skutek zapale- 
nia się nafty. Z ludzi nikt życia nie utracił. 

— (twałtownemi burzami zakończył 
tegoroczny marzec panowanie swoje w Anglii. 


ście Aberdeen zerwał dachy z kilku gmachów 
i zburzył gmach cyrkowy do szczętu. W porcie 
tego miasta rozbiły się trzy statki. Wypadki 
na morzu zdarzyły się także pod Dover, Mon- 
mouth i Holyhead. 

— Minę srebrną odkryto w tysh dniach, 
według Salad. Zig. w górach Kienberg-Klamm 
pod Kufsteinem. 

— Zabawa u milionera. Z Nowego 
Jorku donoszą: Wiliam K. Vanderbilt, syn 
słynnego milionera amerykańskiego, zmarłego 
przed trzema laty, dnia 27 marca wieczór otwo- 
rzył nowo wybudowany w naszem mieście pa- 
łac swój maskaradą, na którą kilka tysięcy 
gości było zaproszonych. Koszta tej świetnej 
zabawy wynosiły około 100.000 dolarów. 

— Mały bohater. W Liwornie zeszłego 
tygodnia z wielką uroczystością odbyło się de- 
korowanie jedenastoletniego chłopca z Portofer- 
rario, nazwiskiem Józef Bracci, srebrnym me- 
dalem. Mały ten bokater w nocy na 9 grudnia 
r. z. wspólnie z kilku marynarzami podczas 
gwałtownej burzy wyratował z narażeniem wła- 
snego życia dziewięciu rozbitków z osady bry- 
gantyny Stella, która się rozbiła w pobliżu 
Marsylii. 


Pomnik Mickiewicza 


Komitet pomnika Mickiewicza po raz 
pierwszy odzywa się do ogółu o składki na 
cel, w którym się zawiązał. Czy ma w tej 
odezwie tłómaczyć, czem był, czem jest Mic- 
kiewicz? Nie. Społeczeństwo, które wyż- 
szego nadeń w tym wieku nie wydało, które 
jego wydało jako wyraz i sumę tych przejść 
i uczuć, jakich samo od stu lat doznało, 
które od lat pięciudziesiąt żyło tak wiele 
jego myślą i uczuciem, nie potrzebuje przy- 
pomnień ani objaśnień: wie samo, o co cho- 
dzi; wie, komu pomnik chce stawiać, i za co. 

Postawić go powiano. Nie jest dobrze, 
że przeszłość tak mało zostawiła nam posą- 
gów; że tylko synowska pobożność wzniosła 
go Zygmuntowi IH, ale nie wzniosła wdzię- 
czność narodu ani Kazimierzowi, ani Jadwi- 
dze, ani Stefanowi, ani Sobieskiemu. 

Nasz wiek takich pomników stawiać 
nie może. Ale do obowiązku pamięci poczuł 
się raz, kiedy usypał mogiłę Kościuszce; po- 
czuwa się raz drugi, kiedy chee posągiem 
uczcić Mickiewicza. 

Pierwsza myśl pomnika powstała w r. 
1867, przy uroczystem przyjęciu Libelta, we 
Lwowie. Podjęła ją młodzież uniwersytecka, 
rozpoczęły się składki, wieczory literackie, 
bale; myśl przybierała ciało, a wytrwałe u- 
siłowanie doprowadziło do tego, że już z pe- 
wnością pomnik stać będzie, Jakim zaś bę- 
dzie czy zupełnie godnym Mickiewicza i 
narodu, to dziś zawisło już jedynie od skut- 
ku dalszych usiłowań, a między temi i ni- 
niejszej odezwy. Dlatego też składki zewsząd 
i od wszystkich, możnych czy ubogich, zie- 
mian czy mieszczan, płynąć powinny, bo 
każdy z nas winien mu bądź natchnienie, 
bądź pociechę, bądź naukę. ; u 

Kto to czuje i uznaje, niech się nie 
ociąga. Chwila jest stanowcza 1 ostatnia, 
gdyż komitet zamierza i winien przystąpić 
już niebawem do ogłoszenia konkursu, któ- 
rego warunki zależeć będą od wysokości 
wniesionych składek. „Jako kto może, tak 
niechaj do wspólnego dobra dopormmoże* 
służąc tym nietylko własnej, ale i wspólnej 
poczciwej sławie i chwale tego, w którego 
pieśni lud złożył swych myśli przędzę i 
swych uczuć kwiaty. 

Temi słowy Kochanowskiego i Mickie- 
wieza samego kończy komitet swoją odezwę 
w nadziei, że nia wydaje jej na próżno. 

Składki należy przesyłać do prezydenta 
miasta Krakowa. 

Kraków, dnia 28 marca 1888 r. 

W imieniu komitetu pomnika Mickiewicza : 
Dr. Zyblikiewicz, marszałek krajowy. 
Dr. Weigel, prezydent m. Krakowa i prze- 
wodniczący komitetu. 

Dr. Józef Majer, prezes akademii umie- 
jętności. 

Paweł Popiel, przewodniczący komisyi 
programowej. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


O Buch na kolejach galicyjskich 
w ubiegłym tygodniu (od 17 do 24 marca) 
w porównaniu z wynikiem poprzedniego ty- 
godnia z powodu świąt był znacznie mniej- 
szy. Usposobienie w handlu niezmienne. Ceny 
zboża i produktów były w ubiegłym tygodniu 
następujące: za 100 kilo. pszenicy 7:55 zł. 
do 8'80 zł., żyta 525 zł. do 565 zł, 
jęczmienia browarnego 5'75 zł. do 615 zł. 
jęczmienia pastewnego 4 60 zł. do 5— zł. 
owsa 515 zł. do 5-40 zł, hreczki 635 zł 
do 675 zł. kukurudzy nowej 5:50 zł. do 


bańkę kamienną, tudzież kwotę 10 zł.|-W Szkocyi zwłaszcza wicher z nawalnieami |6-— zł, grochu kuchennego 7:40 zł. do 
> j Z domu pod l. 21 przy! zrządził w piątek wielkie spustoszenia. W mie- | 11:50 zł., grochu pastewnego 5'40 zł. do 


5'75 zł, fasoli 8— zł. do 13-90 zł, wyki 
640 zł. do 7:10 zł, koniczyny 60— zł. do 
85:— zł, anyżu płaskiego 22— zł. do 23:— 
zł, kminku 21— zł. do 23— zł., rzepaku 
zimowego 1450 zł. do 1550 zł, lnianki 
11:30 zł do 12— zł, nasienia lnianego 
9:40 zł do 10— zł, chmielu 220 zł. do 
400 zł., nafty zwykłej 16-— zł. do 17— 
zł., nafty salonowej 20— zł. do 21— zł., 
za 10.000  litrostopni spirytusu gotowego 
płacono 30— zł. do 30:10 zł. — Ruch to- 
warowy na kolei Karola-Ludwika wy- 
nosił w ubiegłym tygodniu włączaie z trans- 
portem przewozowym ogółem około 17,538.500 
kilogramów i 3.782 sztuk bydła. Na tę cy- 
rę transportu składały się: zboża różnego 
rodzaju około 3.818 600, mąki i wyrobów 
mącznych około 667.900, nasion olejnych 
około 254.500, drzewa budulcowego i opało- 
wego około 1.145.600, nafty i wosku ziem- 
nego około 42.900, wełny około 32.700, jaj 
około 587.000, spirytusu około 163.700, spo- 
dium około 99.000, fosforu około 22.200, 
soli około 600.000, i węgli kamiennych około 
359.800 kilogramów ; na resztę złożyły się 
różne inne towary, tudzież około 329 sztuk 
wołów, 3.348 sztuk nierogacizny i 105 sztuk 
koni — Ruch towarowy aa kolei Lwow- 
sko-Czerniowieckiej wynosił w ubie- 
głym tygodniu ogółem 6,229.000  kilogra- 
mów i 2.443 sztuk bydła. z czego przypa- 
da na ruch ku Zachodowi 5,469.000 kilo- 
gramów, tudzież 237% sztuk bydła rogatego, 
2.190 sztuk nierogacizny i 6 sztuk różnego 
innego bydła; na ruch zaś ku Wschodowi 
760,000 kilogramów. Transporty składały się: 
ze zboża różnego rodzaju 1,770.000, mąki i 
wyrobów mącznych 182.000, spirytusu 140.000, 
produktów zwierzęcych 101.000, drzewa bu- 
dulcowego. opałowego i desek 3,179.000, 
kamieni 40.000, i węgli kamiennych 20.000 
kilogramów ; na resztę złożyły się różne 
inne towary, tudzież powyżej poszczególnio- 
ne bydło. — Ruch towarowy na kolei Arcy- 
księcia Albrechta wynosił w ubiegłym 
tygodniu włącznie 4 transportem przewozo- 
wym i z dowiezionemi przez inne koleje 
towarami ogółem 2,941.835 kilogramów i 
447 sztuk bydła. Transporty składały się: ze 
zboża różnego rodzaju 36,200, mąki i 
wyrobów mącznych 84.700, kartofli 30.060, 
drzewa budulcowego i opałowezo 1.610,260, 
nafty i wosku ziemnego 20,950, spirytusu 
20.730, jaj 16.810, soli 80.210, żelsza 12.820, 
piwa 470, zapałek 5270 gipsu, 41,100 i skór 
8.440, kilogramów; na resztę złożyły się 
różne inne towary, tudzież 34 sztuk wołów 
i 418 sztuk nierogacizny. 


* Pocztowe kasy oszczędności. Z 
najświeższego numeru dziennika wydawanego 
przez urząd centralny pocztowych kas o- 
szczędności dowiadujemy się, że w miesiącu 
marcu liczba wkładek wynosiła 234.406, na 
które złożono ogółem 773.014 zł. 67 ct. co 
czyni z poprzeduiemi z stycznia i lutego 
wkładkami 2,357.403 zł, 28 ct. W marcu 
wycofano 11.858 wkładek na 141.084 zł. 44 
ct. w poprzednich dwóch miesiącach 6.108 
zł. na 5.488 zł. 53 ct., ogółem przeto w 
pierwszem ćwierćroczu istnienia kas poczto- 
wych wniesiono 642.652 wkładek, reprezen, 
tujących 2,357.403 złr. 28 cent. wycofano 
17.956 wkładek w ogólnej sumie 226.568 zł. 
ZFcenty. i 
Galicya i Bukowina, stanowiące 
osobna grupę, wniosły w marcu 20.667 wkła- 
dek w ogólnej sumie 58.005 zł. 91 ct., wy- 
cofały zaś 94% wkładek na 8.590 zł. 17 ct. 


* Statystyka bydła w  Austryi. 
Według najświeższego zestawienia dokona- 
nego przez dep. Rohrmanna znajdowało się 
w 17 krajach przedlitawskich z końcem r. 
1880 ogółem 1,468.262 koni, 49.618 mułów, 
8,584.,077 wołów, 3,841.340 owiee,1,006.675 
kóz i 2,721.541 nierogacizny ogólnej warto- 
ści 630 milionów zł. Skutkiem zarazy padło 
od 1878 do 1880 r. 20.744 wołów, 2303 
koni, 4233 owiec, 6868 kóz i 5868 nieroga- 
cizny, z których część większa była nieza- 
bezpieczona. 


OSTATNIA POCZTA 


Najjaśniejsza Pani wyjechała 3 
b. m. z Najd. Arcyksiężną Marya Wale- 
ryą na kilka tygodni dn Baden-Baden. 


Komisya budżetowa Izby pa- 
nów obradowała przedwczoraj w obeeności 
p. ministra handlu, br. Pino. Po załatwie- 
niu licznych petycyj, generalny referent ks. 
Czartoryski przedłożył sprawozdanie o 
preliminarzn i ustawie finansowej za r. 1888, 
Komisya zatwierdziła jednogłośnie sprawo- 
zdanie, które kończy się wnioskiem, aby 
Izba panów zawotowała cały budżet ze zmia- 
nami poczynionemi przez Izbę poselska. Naj 
bliższe pełne posiedzenie Izby panów odbę- 
dzie się d 12 b. m. 
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. Jak donosi Fremdenblatt polityczna ko- 
misya objazdowa już 20 b. m. rozpoezni- 
swoje czynności na linii Podgórze- 
Oświęcim, której budowę uchwalił parla 
ment przed kilku tygodniami. Studya nad 
trasą tej 70 kilometrów długiej linii już są 
ukończone, plany szczegółowe wygotowane, 
a rozpisanie oferty na dostawę szyn odbę- 
dzie się dnia 9 b. m. Szyny musza być do- 
starczone najpóźniej we wrześniu, otwarcie 
samej kolei nastąpi w każdym razie przed 
zima Wszystko to — pisze przytoczony 
organ — wymownym jest dowodem, jak 
wielką wartość koła kompetentne przypisu- 
Ja szybkiemu ukończeniu pomienionej linii. 
Rozpisanie oferty na objęcie przedsiębiorstwa 
budowy rzeczonej przestrzeni nastąpi praw 
dopodobnie jeszcze w bieżącym tygodniu. 
Równocześnie z tą koleją rozpoeznie się bu- 
dowa kolei pobocznej Suche-Skawina, 
która ma dokonać połączenia kolei Podgórz- 
Oświęsim z galicyjską koleją transwersalną. 


Organa młodoczeskie widząc, 
że wystąpienie ich w sprawie nowelli do u- 
stawy o szkołach iudowych, pomimo że na- 
robiło wiele wrzawy, nie potrafiło obałamu- 
cić ogromnej większości naredu, przemawia- 
ją obecnie za tem, aby młodoczescy deputo- 
wani złożyli swoje mandaty do Rady pań- 
stwa. Pokrok występuje w energicznym ar- 
tykule przeciw temu wyskokowi mądrości po- 
litycznej Młodoczechów i podnosi, że taka 
taktyka nie zgadzalaby się bynajmniej z do- 
tychezasowemi zasadami młodoczeskiego o0- 
bozu. Wszak Młodoczesi poprzednią politykę 
abstynencyjną nazywali polityka  ospałości, 
polityką kołowacizny i t. d. Jakiemże czo- 
łem doradzają teraz właśnie Narodni Listy 
i pokrewne im organa politykę, ua której 
potępienie nie miały przed kilku laty dość 
słów nagany? „Taką oto radę — pisze Pokrok — 
dają narodowi warchoły polityczne, popadając 
z jednej ostateczności w drugą i usuwając 
się z pola, skoro nie składa się wszystko po 
ich myśli. Nie ulega wątpliwości, że klub 
czeski nie nadaje deputowanym zbyt obszer- 
nej swobody akcyi, są jednak sprawy, które 
wymagają koniecznie bezwzględnej solidar- 
ności i wobec* kiórych żaden klub parla- 
mentarny nie mógłby zezwolić, aby członko- 
wie jego głosowali wbrew zapadłej uchwale. 
Okoliczności wymagają przezorności i zapar 
cia się, wymagają cierpliwości. pewnych u- 
stępstw i wdzięczności dla tych, którzy wal- 
cza wytrwale“. 


Od dni kilku obraduje w Wiedniu pod 
przewodnictwem szefa sekcyl Baumgartena 
ankieta dla reformy podatku od 
piwa. Na pierwszych dwóch posiedzeniach 
zastanawiano się przedewszystkiem nad kwe- 
styą, jakie zmiany przy zatrzymaniu dotych- 
czasowego systemu opodatkowania należałoby 
poczynić w ustawie, przepisach wykonawczych, 
przedewszystkiem zaś, czy przy wywozie piwa 
nie mogłaby być w ten sposób oznaczona 
restytucya podatkowa, aby dochód ztąd osią 
gnięty równał się kworie podatkowej? Do- 
tychezasowe rozprawy nie doprowadziły je- 
szcze do żadnej pozytywnej uchwały. 


Coraz więcej zbiera się szczegółów, 
dowodzących, że twierdzenie posła pruskiego 
z d. 4. grudnia 1882, jakoby Prusy nie do- 
magały się nigdy od rządu włoskiego w y- 
dania kardynała Ledóchowskiego 
nie zdaje się być całkowicie zgodne z fak- 
tycznym stanem rzeczy Przypominamy, ©0 
swojego czasu doniosła Germania o wizycie 
adjutanta króla Wiktora Emanuela u Piusa 
IX, obecnie zaś powtarzamy, co pisze kore- 
spondent rzymski do Vaterlandu: „Pius IX 
przekazał na mieszkanie kardynałowi Ledó- 
chowskiemu po przybyciu do Rzymu z wię- 
zienia ostrowskiego pałac dziekana kapituły 
św. Piotra, który był wówczas opróźniony i 
tutaj to włoskie władze sądowe doręczyły 
ks. kardynałowi wyroki sądów pruskich, na 
mocy których JEm. został skazany zaocznie 
na 3% miesięcy więzienia. Już sama chęć 
oszczędzenia księciu kościoła takiej przykrości 
byłaby dla Piusa 1X dostatecznym powodem 
do skłonienia kardynała. aby się przeniósł 
do Watykanu, którego progów niewolno 
przekraczać władzom włoskim. Do tego przy- 
łączyła się jeszcze okoliczność, iż ambasador 
niemiecki Keudell w poufnej rozmowie z mi- 
nistrem spraw zagranicznych , Melegarim, o0- 
świadczył , iż rząd pruski liezy na przyjażń 
rządu włoskiego, który niezawodnie nie po- 
zwoli na to, aby kardynał Ledóchowski spra 
wował z Rzymu jurysdykcyę nad odebrane- 
mi mu archidyecezyami. Melegari powtórzył 
królowi tę rozmowę, a król posłał do Piusa 
IX swojego adjutantu, i spowodował tym 
sposobem przesiedlenie się kardynała Ledó- 
chowskiego do Watykanu.* 


Do dzienników berlińskich telegrafują 
z Rzymu: „W artykule Aprés la note kon- 
statuje papieski Moniteur de Rome, że osta- 
tecznie nota ks. Bismarka o tyle może być 
poczytaną za postęp na drodze układów, iż 


dopuszcza dyskusyę nad kwestyami o wy- 
chowaniu duchownych i jurysdykcyi bisku- 
piej. Zadziwia to jednak, że Prusy domaga- 
ja się, aby przed rewizyą ustaw majowych, 
Stolica św. zgodziła się na obowiązek dono- 
szenia władzy świeckiej o mianowaniu du- 
chownych. Zdradza to, zdaniem Moniteura, 
system dwulicowości i taktyki, której organ 
papieski nie chce bliżej rozbierać ani nazwać 
właściwem mianem. Wobec upornego trwa- 
nia przy t. z. Anzeigepfiichi, należy wą- 
śpić aby Stolica Św. była pewną, że re- 
wizya ustaw majowych doprowadzi do po- 
myślnego rezultatu. Kościół nie lubi grać w 
karty zakryte, musi żądać postępowania parż 
passu“. Telegram dodaje, że prawdopodobnie 
odpowiedź Jacobiniego, która nadejdzie w 
tych dniach do Berlina będzie zredagowana 
w duchu powyższym. Tego samego zdania 
jest także Germania. 


Głównym przedmiotem obrad na przed- 
wczorajszem posiedzeniu parlamentu 
niemieckiego było przedłożenie o cłach 
na drzewo. Wśród dysknsyi mowcy narodo- 
wo-liberalni wystąpili przeciw przedłożeniu 
konserwatywni zaś w jego obronie. Prasa 
berlińska jest zdania, że przedłożenie zosta- 
nie odrzucone. 


Rząd rumuński odpowiedział już 
na notę p. Granville zd. 10. marca, wzywa- 
jaca Rumunie do przyjęcia i podpisania trak- 
tatu londyńskiego. P. Stourdza poświadcza w 
swojej odpowiedzi odebranie noty, powtarza 
te same uwagi, które uczynił pełnomocnik 
rumuński w Londynie w chwili zawezwa- 
nia Rumunii do udziału w obradach konfe- 
rencyi i oznajmia, że wkrótce nadeszłe 
szczegółową odpowiedź. Stanie się to za- 
pewne po powrocie króla Karola do Buka- 
resztu. 


Według paryskich depesz do Nat. Zig. 
wszystkie dzienniki niegdyś przyjaźne rzą- 
dowi, które tolerowały gen. Thibaudina, 
uderzają teraz na ministra wojny za odwo- 
łanie wielkich ćwiczeń wojskowych. Bronią 
go tylko organa frakeyj radykalnych, pochwa- 
lając, że minister cofnął sygnalizowane już 
mianowanie Gallifeta naczelnym wodzem ka- 
waleryi. Thibaudin uchodził od początku za 
protegowanego przez radykalne frakcye i ko- 
kietował z niemi otwarcie. Większość mini- 
strów ma sprzyjać zamiarowi Ferrego, który 
pragnie skłonić Thibaudina do ustąpienia z 
gabinetu pomimo hałasu skrajnej lewicy, z 
którą Ferry nie stał i tak ma zbyt przyja- 
znej stopie. Donoszą równie o zachwianin 
się stanowiska ministra finansów  Tirarda i 
ministra rolnictwa Móline. Do Neue fr. Presse 
donoszą z Paryża, że dotychczas nie powio- 
dło się skłonić ministra wojny do podania 
o demisyę. Pisma radykalne wzywają Thi- 
baudina, ażeby ustąpił tylko pod warunkiem, 
gdyby Izba deputowanych objawiła mu nie- 
zadowolenie. 


s namiary ma "cza e —— e PM 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 4 kwietnia. Polit. Corr. 
donosi urzędownie z Belgradu: Sułtan 
podpisał iradę zezwalającą, aby Wra- 
nia była punktem połączenia ko- 
lei wschodnich. 

Baden-Baden, 4 kwietnia. Najj. 
Cesarzowa Austryacka iArcy- 
księżniczka Walerya przybyły tu 
w najściślejszem incognito, przyjmowa- 
ne były przez hr. Trani i zajęły hotel 
europejski na kilka tygodni. 

Berlin, 4 kwietnia. Teatr na- 
rodowy zgorzał w południe do 
szczętu. Z garderoby i przyrządów nie 
nie ocalono. Nikt nie stracił życia. 
Przyczyna pożaru niewiadoma. 

„ Berlin, 4 kwietnia. Parlament 
niemiecki uchwalił 136 głosami prze- 
ciw 185 odesłać do komisyi wnioski 
podwyższenia cła od drzewa. 

Kiel, 4 kwietnia. Z północnego 
Szlezwigu wydalono 36 duńskich 
poddanych z powodu usuwania się 
od obowiązków wojskowych. 

Kopenhaga, 4 kwietnia. Na od- 
bytym tutaj kongresie niemiec- 
kich socyalistów było 11 nie- 
mieckich posłów, między nimi Voll- 
mar, Frohne i Bekel. 

Paryż, 4 kwietnia. Rada mini- 
strów postanowiła zaniechać wielkich 
manewrów kawaleryi z powo- 
dów finansowych. Grallifet kierować 
będzie manewrami w jesieni. 


| Rzym, 4 kwietnia. Diritto pisze: 
Ponieważ dzienniki używają wieści 0 
przymierzu trzech państw za 
podstawę urojeń i hipotez, potrzebnem 
jest zaznaczenie, że identyczne oświad- 
czenia hr. Kalnokyego i Manciniego 
udaremniają wszelkie usiłowania tych, 
którzy z łatwowierności, lub z pewnym 
interesem chcieliby stosunek Włoch 
do obu cesarstw środkowej Europy w 
niepewnem świetle przedstawić. 


Wiedeń, 5 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Wczorajsze doniesienie o zaniecha- 
niu śledztwa przeciw dep. 
Schónererowi jest mylne. Akt 
oskarżenia już gotów, chodzi jednak 
jeszcze o nowe dochodzenia. 

Nowa Presse donosi o korespon- 
dencyi przeprowadzonej między hr. 
Taaffem a wspólnym ministrem 
wojny hr. Bylandt, który ze sta- 
nowiska interesów wojskowych sta- 
nowczo miał zaprotestować przeciw 
zamierzonej wrzekomo decentrali- 
zacyi galicyjskiej sieci kole- 
jowej. 

Berlin, 5 kwietnia. (Tel. pryw.) 
W sprawie aresztowania socyalno- 
demokratycznych deputowa- 


Viczerecka i trzech innych socyalistów 
uwięziono w Kiel, dokąd przybyli byli 
z Kopenhagi. Policya szukała u nich 
podejrzanych papierów a nie znalazł- 
szy nic, puściła ich na wolność. Voll- 
mar i Frohme postawili już wczoraj 
w parlamencie wniosek wytoczenia 
śledztwa karnego przeciw policyi w 
Kiel. 

W Neumünster (w Holsztynie) 
aresztowano także Bebela i Dietza, 
którzy także wracali z Kopenhagi. 
Aresztowani nie chcieli dać policji 
żadnych wyjaśnień w sprawie kopen- 
haskiego zjazdu. Policya odebrała im 
jakieś papiery i puściła na wolność. 

Drezno, 5 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Ministerstwo saskie wzbroniło, Z po- 
wodu trwającej w Galicyi zarazy ra- 
cieznej, dowozu i przywozu przez Sak- 
sonię galicyjskiej nierogaciz- 
ny nawet w wagonach plombowa- 
nych. 

Rzym, 5 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Mancini, zapytywany przez deputo- 
wanych, oświadczył, że podane w lon- 
|dyńskiej Korespondencyi szezegóły 0 
przymierzu Włoch, Niemiec i 
Austryi są nieprawdziwe. Mi- 
nister odwołał się na swoją znaną 
mowę, w której jasno wyraził się o 
stosunkach. 

Nicea, 5 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Kasyno na promenadzie portowej 
zgorzało do szezętu. 

„ Wiedeń, 5 kwietnia. Na dzi- 
siejszem posiedzeniu Izby de- 
putowanych prezydent dr. Smolka 
poświęcił słowa wspomnienia pamięci 
dep. Schreibera podnosząc, że całe jego 
zachowanie się było wypływem gora- 
cych przekonań religijnych. Izba za- 
twierdziła bez dyskusyi wybory ośmiu 
deputowanych, między temi hr. Romana 
Potockiego. 

„Paryż, 5 kwietnia. Minister 
wojny wydał pod dniem wczorajszym 
okólnik w którym donosi, że zarządzo- 
ne okólnikiem z d. 12 marca b. r. ma- 
newry drugiej dywizyi kawaleryi nie- 
odbędą się. 

Kair, 4go kwietnia. Dufferin 
odpowiadając na przedłożone petycye 
oświadczył, że nie może dać żadnego 
przyrzeczenia w sprawie stałej oku- 
pacyi. Zredukowanie wojsk nie mo- 
że być wcale uważane za wróżbę sta- 
nówczego wycofania całej siły zbrojnej: 

Paryż, 5 kwietnia. Ks. Auma- 
le wyjeżdża z hr. Paryża d. 9 b. 
m. do Włoch, zkąd powróci w 0% 
statnich dniach maja. 


z Z ZO EO a e ee e 


Telegrafowany kurs wiedeński. 
Wiedeń, 4 kwietnia 1883, godzina 1s 


ny ch donoszą, że Frohmego, Vollmara, - 


min. 45, Losy kredytow» 17075, Weg. akcye 
kredyt 315—, Akeye anglo-anstr. 11775, Akcye 
banku Union 119 10, Akcye kolei Karola Lu- 
dwika 30950, Akcye kolei północnej 280—, 
Akcye kolei południowej !51:60, Akeye kolei 
Alföld 171-50, Akcye kolei Elżbiety 21650, 
Akcye kolei liwowsko - Czerniowieckiej 171 —, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 15875, 
Wiedeńskie losy 12450, Akcye kolei Rudolfa 
-——, Akcye kolei Albrechta —,—, Węgierskie 
obligacye państw. w złocie 96:50, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 9825. Losy regulacji 
Cisy 11050, Losy tureckie 26'75, Węgierska 
renta 120:55, Akcye banku związkowego 11175, 
Akcye banku obrotowego —'—, Akcye kolei wẹ- 
giersko-galicyjskiej —'— Akcye kolei państwo- 
we —.—, Rubel papierowy 1:18, Węgierskie 
losy 116:25, Marka niemiecka —.—. Usposo- 
bienie chwiejne. | 


Wiedeń , 4 kwietnia 1883, godzina 5 
min. 30. Akcye kredytowe 318'—, Anglo-Austr. 
——, Akcye banku Union —'—, Kolej Karola 
Lud. 310—, Południowa —'—, Renta papierowa 
78-45, Galicyjskie listy zastawne 101'75, Gali- 
cyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Galicyj- 
ski bank rustykalny 101*—, Losy z roku 1860 
—'—, Napoleondor 9'47'/,, Rubel pap. —'—, 
Usposobienie —. 


Wiedeń, 5 kwietnia 1863, godzina 10, 
min. 40. Akcye kredytowe 317:90, Anglo-Austr. 
117:75. Unionbank 11910, Kolej Karola Ludw. 
Południowa 150:80, Renta papierowa 


——, Galicyjskie listy zastawne — .—, Gali- 
cyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Galicyj- 
ski bank rustykalny ——, Losy z roku 1850 


—'—, Napołeondor 947'/, Bubel papierowy 
1:18'/,. Usposobienie lepsze. 


Telegramy zbożowe z d. 4 kwietnia. 
Wiedeń: Pszenica za 100 kilogram. 10— do 
11:— zł, żyto —'— do — — zł., jęczmień 
——do —'— zł., kukurudza —'— do — — | 
zł., owies —'— do —'— zł, okowita per | 
10.000 liter procent 32— do 32:25 zł. Buda- | 
Peszt: Pszenica 100 kilogr. (na wiosnę) 9.77 , 
do 980 zł., rzepak (sierpień wrzesień — ‘—. 
do 1425 zł. Berlin: Pszenica żółta (maj— 
czerwiec) 188— m, żyto —'— m., spiritue 
52:60, olej rzepakowy 80:30 m. Szczecin: 
Pszenica —'—, rzepik —*—, Paryż: mąki 
159 kilogr. 55:80 fr., olej rzepakowy 106*50 fr., 


spiritus — — fr. Wrocław: Pszenica —— 
żyto ——, owies — —, Spiritus —*—, kuku- 
rudza ——. Kolonia: Pszenica —'—, 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 5 kwietnia 1683. 
Hotel Angieiski. 


miński z Horodyszeza. N  Obrębski z Lisek 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 4 kwietnia 1883, 


| piaca żądają 
walutą austr. 
1. Akcye za sztukę. złr. et, zdr. ct. 
x 
. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. 513:9 — 312 50 
Kol Aea E po200zł. w. a. a mae mne 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. «307 — 311 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. {350 — 255 — 
O 
2. List. zast. za 100 zł. 
, kredyt. galic. 5 pr" w. a. ejf 57 80 98 80 
Tow i; 4 pr. w. a. z 59 20 30 50 
» r. „ 5pr. okresowe żj 97 60 98 86 
Tow. kred. gal.4.pr.w.a.los<1'jl. Ef 86 50 87 75 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.  -=|101 85 102 85 
ao no n „5Pr.w.a. s|9680 9780 
5 ź a 7PL. W. k wy- g 
losowane z 10 pr: premią . . E100 15 101 15 
Listy dłużne g. Z. Ew w.a. [101 — 102 50 
a n non n pr. w. a. 2 98 95 — 
3. Listy dłużne za 100 zł. 
óln. roln. kred. Zakład dla Gal: 
m Bukow. 6. pr, los. w 15 lat- =R= ni 
4. Obligi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 pre, m. k. 98 10 9910 
Oblig. S alae gal. Zakł. kred. 
„zwłościańskiego 6 proe, w. a. . jt00 — 101 50 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w.a. t01 103 — 
5. Lony miasta Krakowa I8 = »0 << 
5 Stanisławowa . 23 = 24 = 
6. Menety, 
Dukat holenderski 554 5 64 
Dukat cesarski 5 56 5 86 
Napoleondor 948 953 
Półimperyał |. . . . 978 983 
Rubel rossyjski srebrny i EŃ 1 65 
p papierowy . BLE, MEJ 
150 marek niemieckich . 58 : 58 90 
Srebro. p oe 6 a = 


Kunonv w srobrze —- - > 


5 


H. Wojakowski z Bałuczyna. T. Kiełbiński z 
Packowie. 


Hotel Georgea. 

Pp. J. hr. Szeptycki z Przyłbie. J. hr. 
Drohojowski z Drohojowa. S. hr. Dzieduszycki 
z Grwoźdźea. J. Br. Romaszkan z Horodenki. P. 
Wroczyński z Kijowa. A. Sozański z Gubowcea. 
T. Kownacki z Switarzowa. K. Horodyski z 
Jarosławia. T. Kielanowski z Kozłowa. Dr. F. 
Liharzik z Wiednia. 


Hotel Europejski. 

Pp. S. Goldschmidt z Budapesztu. E. 
Schenirer z Wiednia. Dr. W.Tillinggr z (zer- 
niowiec. E. Graf z Drezna. A. Hirsch z Wiednia. 

Hotel Warszawski 


Pp. K. Zwolski z Mończak. W. Chrzą- 
szczewski z Krakowa. W. Zapałowicz z War- 


szawy M. Orzechowski z Krakowa. ©. Dobiec- | 


ki z Krakowa. 


WW wiza 


wyciągniętych w e. k. Urzędzie loteryjnym 
lwowskim w dniu 4 kwietnia 1883 pięciu 
liczb : 
54 14 70 61 17 
Następne ciągnienia przypadają w dniach 
18 kwietnia i 2 maja 1868. 
Z e. k. urzędu loteryjnego. 
Pociągi kolejowe. 
O©dchodzą ze Lwowa. 
(podług zegaru lwowskiego). 
Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. J2 min. 10 
po południu i o godz. 1! win. 10 w 
nocy pociąg mięszany. 


Do Podwołoczysk: z głównego dworca: 
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. ; 


12 min. 30 po południu i o godz. 10. 
min. 33 wieczór pociąg mięszany* 

Do Krakowa: o godz. 10 min. 50 przed 
północą pociąg pospieszny, 0 godz. 4 
miu. 53 rano 
5 min. 9 po południu pociąg mięszany. 


L. 3537. 
NADESŁANE. 


(2300) 


Dla linii Grybów = Zagórz galicyj- 
kiej kolei transwersalnej, (na której najpierw 
otwarcie ruchu ma nastąpić, przyjmi się tym- 
czasem l6tu kandydatów na posady urzędników 
(aspirantówy w celu wyuczenia ich służby sta 
cyjnej. Ubieszjący się o te posady winni do- 


,kładnie znać język niemiecki i polski (tak w 
Pp. J. Dembowski z Kosienie J. pa 


mowie jakoteż i w pismie), mieć najwyżej 35 
lat i jeżeli nie byli przy c. k armii lub ma- 


Kurs giełdy wiedeńskiej 


z dnia 51 marca 1883 


1. Dłag państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad . ę 72.65 18.80 
luty-sierpień . M. OSB) © 18.65 78.80 
Jednolity dług państwa w srebrze 
styczeń-lipiec 5 78.15 78.90 
kwiecień-paździeruik . . . . . 15.80 18.90 
Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k.4pr. 11925 120.— 
5 „ 1860 po 500 zł.w.a. Śpr. 181.3u [3180 
Ę „ 186u po i00 zł. 5 pr. 137.25 138.— 
i „ 1864 po L0G zł. 167 25 167 75 
v „ 1864 po 50 zł. 157.25 167 15 
Renty Com. po 42 lir austr, s EE = 
Listy zastaw. domen. pabstw. po 120 
zdr. 5 pre. . . . |. . 146,— —, — 
Austr. Asyg. skarb. zwrotue 1884 5 pr. —. - — ~- 
Renta papierowa 359/, 4 r. t8381 „ . 38.00 93.10 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 98.70 99.90 
2. Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 sł. w. K.) 
Czerni o ne 1 106.— 107.— 
Bukowiny . 97.75 98.25 
Galieyi , . . 98.25 98.5! 
Niższej Austryi . 105— 106.— 
Siediniogrodu 98.50 99.= 
Węgier 99. 99.30 
3. .Akcy © 
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 119.— 119.25 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł, . 332.10 72 


Niższo-austr. tow. eskomt. po 509 zł. 850.— 
Gal. banku hip. po 200 zł.. « - « 
Gal. bank. d. han. i prz. a200 zł. wpł. 40 pr.—— 
Gal. zakł, kred. ziemski a 200 złr. 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 
wpł. Spr AS RCA RO a Z 
Banku Auetro-węgiersk. a 600 złr. . 882,— 833.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . AE 
Aust. Tow. żeglugi par. duu. po 500 zł. m. 606.— T 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 216.50 216.75 
Kol. Preszow-Tarn. (w. ©.) a 200 zł —— 
Påłnnena kojej po 1000 zir. m. k. 


2860 — 7805 — 


pociąg osobowy, o godz. , 


ZRT Z ZOZ OE 2 REKA 


n O „» P 
i 37 latach zwrotne - .· 
Gal. banku hip. po 6 proc- 


rynarce jako oficerowie w czynnej służbie, mu- 
szą wykazać, iż ukończyli z dobrym postępem 
przynajmniej wyższe gimnazyum lub wyższą 
szkołę realną lub też inny na równi z temi 
szkołami stojący przemysłowy lub komercyalny 
zakład naukowy (przemysłową szkołę państwo- 


wą, akademię handlową i t. d.) 


Przyjęci kandydaci pobierać będą podczas 
uczenia się służby dzienną płacę w kwocie 1l 
zł. 20 et. i zostaną po dobrze złożonych prak- 
tycznych egzaminach z przepisanych działów ' 
służby stacyjnej, mianowani urzędnikami na 


podstawie przepisów służbowej pragmatyki, ja- 
ka w swoim czasie zaprowadzoną będzie dla 
północno - wschodnich kolei państwowych. 


Podania kompetentów wraż z potrzebnemi ` 


świadectwami należy nadesłać do Dyrekcji 


Pierwszej węgiersko - galicyjskiej kolei żelaznej , 


w Wiedniu, jako obecnie jeszcze prowadzącej 
ruch na e. k. kolejach państwowych: Dniestrzań- 
skiej i Tarnowsko - Leluchowskiej, 

Celem wyuczenia służby nadzorczej i po- 
ciągowej przyjmi dła wyż pomienionej linii 


|kolejowej taż sama Dyrekcya 33 kandydatów 
' na posady służących kolejowych z płacą wyno- 


szącą stosownie do rodzaju posady od 70 et. 
do I zł. dziennie. Również i ci kandydaci do- 


sownie do konkursu juz rozpisanego zastrzeżo- 


ne dla uprawnionych po tego podoficerów i mo- 


gą zatem tylko w ;braku tychże innym kom- 
petentom być nadane. 


Kiątwa galicyjskich rabi- 
nów i eudotworców. 


BROSZURA NAPISANA PRZEZ 
Zygmunta Frylinga. 


Cena 20 cnt. Do nabycia w księgarniach. 
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metr suchy — (.2C, 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
(Z obserwatorynm e, k. Uniwersytetu we Lwowie.) 


z dnia 5 kwietnia 1888 o godzinie 7 rano. 
Barometr 135.88mm. przy temp. 0°C. Psyebra- 


le. Psychrometr wilgotny —1 1*C. 
Prężność pary 3.8mm. Wilgoć 830/,. Zachmurzenie 


10 Wiatr W2 Ozon 9. 


Temperatura powietrza — 0.2"R. 
Barometr idzie w górę. 
Stan barometru nad poziom morza 762.03mm. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 


| staną po dobrze złożonych egzaminach prakty- (Z obserwatorynm e. k. Szkoły politechnicznej we 
'eznych stałe posady służbowe, lecz te są sto- 


Lwowie.) 
ę = 49°50 A = 41%1' w. — 3400 ,5 
Dla 6 kwietnia 
E. = 2%m3],5,,. Oo 0h 57m 27,8, 


| Zachód słońea 5go kwietnia 6h 36m.,2., wschód o 17h. 


28m.,9. 

. W kwietniu nastąpi nów księżyca Td 3h 12,m3; 
pierwsza kwadra 13d 22h 25,m7; pełnia 22d 1h 3,m4; 
ostatnia kwadra 29d 20h 39,m4. 

Księżye będzie w punkcie przyziemnym +Perigeum) 
64 23,2 „; w punkcie odziemnym (Apogeum) 204 7h , 
Równanie czasu E. będzie zerem 15d 8h,5, to 


jest, o tym czasie kompasy i zegary zwykłe zgadzać 
' się będą zupełnie; do 15 aa i 


eda z kwietnia spaźniają się, zaś 
od 15 kwietrin aż do 14 czerwca włącznie wir 
dzać kompasy będą zwykłe zegary oilość E. w pra- 


| wdziwe południe. 


4 kwietnia 1883. 2h 9h 19h 

Stan barometru w milimetr. 729,60 | 12940 | 781,4, 
Stan termometru suchego 
| w st. Cels. +T, 

Stan termometru wilgotnego 
_W st. Cels. F4, | -+0,4 
Prężność pary w powietrzu 

w milimetr. $a 

Wilgotność powietrza wzglę- 
dna w "fo. 55 
Stan nieba. 9 

Kierunek wiatru. WNW. o 

Moe wiatru. kJ 


Ilość opadu mierzona o Żh Omm, 


Najwyższa temperatura w ciągu dnia odezytana 
0 9h +- So 
Najniższa temperatura w ciągu dnia, odczytaua 


zopatrazne jak —k | o 9h. + Og- 

r 
"o "EB płseą żądają ru płacą żądaj 
Kol Kar. Ludw, pe 200 zł. m. K. 308.50 309.— | Keglevicha po 10 zł. m. k. . . . 19.50 2050 
Lwow.-Cz rn. kolej po200 zł. wa. wsr 170.50 171.— | Losy miasta Krakowa po 20zł. w.a. —— 1925 
Tow kol. żel. państw. po 200 zł. m.k. 342.— 342.50 | Po "ezka miasta Lublany po 20 zł. 23.50 24 — 
Połud. kol. państw. po 200 złr. w. a. 148.— 148.25 | Pożyczka miasta Budy A 40 zł. w.a. 39.— 40— 
T. kol. węg. gal. a Ż00zł. wsrebrze 162.25 162.50 | Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . 36.50 37.— 

Fundacya szpitała Areyks. Rudolfa 
; 10 zł We ae . « « «u el Oa S 
4. Listy zastawne losowale. Salma aa 0 wi m, i p. : si pe 
ó rolniczo- ad dla t. Genois po 40 zł. m. k. . . . — .50 
adam A AA pr. —— —— | Połycz, m. Stanisławowa (po202ł.w.a.) 22.50 23.50 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. wSr. pn 35.99 | Poż. Tryestu po PA K = K - 127,— 127.50 
T OB i o 5 es s o 50. zł. w. a- —— —— 
p » RB pa. Q e o iażckegocodze 28.25 29.— 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 11.6 pr. "ie: "= | Windischgratza po 20 zł. m. k. 37.25 3825 


w 20 l. 7pr. 105.50 10650 
w 86 1. 8* spr. 
po 4 proct. 


n n n 
n n " n 
„al. Tow. kred. W. u. 


89.50 90.50 


o 5 proet. 98.— 934, — 

o 5 proet. w 

i 98.— 99.— 
. 102.30 102 90 
=01.— 102. 


Gal. Zakł, kred. wiość. po 6 proc. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. 
Weg- Tow. ziem. ake. po 5a proe. 
Zakł. kr. ziems. po ? la proc. 


. 100.75 100.35 


102.— 103.50 
n 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł,) 


Toi. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 93.75 24, — 
Tow kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ez.) 

a 300 zł. 5 proce. w srebrze 93.— 93.50 

ół, po 100 zł. m. K. . 105.— 105.50 

Kol Po 56 100 zł. w. a. . © . . 100.50 161.50 

l gal. Kar. Lud. emisya z r. L881 

Bs e WEB 0). 0.0 . 98.80-00.10 
Kol. Liwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 

zër. 5 proe. w srebrze z r. 1865 94.50 95.— 

z r. 1867 98.40 18.80 

z r. 1868 95.30 95.40 

z r. 1878 94.70 —.— 

Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 42.60 2290 

6. Losy. 

Inst, kr. dlaban.ipr. po100ał,w.a. 170.50 171.— 

Clsrego po 40 zł. m. k. . . 88.25 38.75 

T gy żegi. Dar. na Dusia no An L. 108.— 109 — 


7, Weksle (na 3 miesiące) 


Augsburg na 100 zł. w. p. n. 
Berlin za 100 mark w. p. n. 


Frankfurt za 100 mark w. p n. == = 
Hamburg za 100 mark w. p. n. =- = — 
Londyn za 10 ft. szi. 119.55 119.65 
Paryżza 100fr. . n . s 47.40.— 47.45, — 


Kurs złota. 


DZEK: S WEK WU HE 2% HM; DO WW W. 


tworzonym urzędzie pocztowym w Tymbar- 


Konkursa. 


L. 6255. (2279 1—3) 
Konkurs na posady 1) pocztmistrząa W 
Kańczudze za kontraktem służbowym i kau- 
cyą 500 złr. z poborami rocznej płacy 500 
złr. za codzienne jazdy posłańcze do Prze- 
wo rską i napowrót. 
2) ekspedyenta pocztowego przy nowo 


at Limanowa) za koniraktem służ- 
kaucyą 200 złr. z rocznemi pobo- 
150 złr. ryczałtu kaneelaryjnego 


gu (powi 
powym 1 
rami płacy 


40 złr. 


3) ekspedyenia pocztowego w Turynce 
w żółkiewskim powiecie, za kontraktem służ- 
bowym i kaucyą 200 złr. z poborami 150 
złr. i ryczałtu kancelaryjnego 40 złr. 
4) ekspedyenia pocztowego w woliey 


(powiat stryjski) za kontraktem służbowym i 
kaucyą 200 złr., roczne pobory: płaca 200 
złr. ryczałt kancelaryjny 60 złr. i ryczałt 
400 złr. za jazdy posłańcze do dworca Bil- 
cze, Wolica. 

Podania należy w w przeciągu ezte- 
rech tygodni wnieść do e. k. Dyrekcji poczt 
we Lwowie. 

Lwów, dnia 51 marca 1888. 


| cą 862 złr. i dodatkiem 
'turaliów wartości 138 złr. 


Dukat cesarski men. 5.66.— 5.68 — 
n»n pełnej wagi . 5.61—  5.63.— 
Korona ASB ——— —=— 
20-frankówka . . 9.47.50 9.4850 
Rossyjski imperyał 9.14.— 9.76 — 
Talar związkowy . . , . . — —— ——— 
Srebro . 1 2-0 = ——— 

Z Iwowskiej Izby handlowej I przemysłowej, 

Telegrafowany kurs wiedeński 
z dnia 4 kwietnia 1883 [ zł | et. 
Jednolity dług państwa w banknotach 78/50 
> ej 5 w srebrze. . 18/90 
Renta w złocie RE x 97/95 
50/ austr. renta marcowa . . od 93120 
Akcye banku wiedeńskiego . . . . 832|— 

» „ kredytowego . cia 318/60 
Londyn 5 A 06.0 o BP 119/55 
Srebro ` e 3 Wwa —|- 
Napoleondor . . NOA 3 9/4750 
Dukat cesarski men. . . . . 5163 
100 marak nijemim rieh 5r|45 

ZE MARY ny 
L. 1120. (2325 1—2) 


(elem stałego obsadzenia posad nauczy- 
cielskich w okręgu złoczowskim, ogłasza się 
konkurs na następujące posady : 


I. w powiecie złoczowskim 


a) przy szkole III klasowej w Białym- 
kamieniu na posadę kierownika a pła- 


zboża i innych na- 


b) przy szkołach etatowych z płac 
300 złr. 1. w Daniłowcach, 2. g kabaron. 
cach 3. w Ostrowezyku. 

e) przy szkołach filialnych z płacą 250 
złr. 1. w Sławnie 2. w Koropcu 3. w Kru- 
howie 4. w Ostaszowcach 5. w Zaszkowie. 

Il. w powiecie brodzkim 

a) przy szkołach etatowych z płacą 
300 złr. 1. w Baryłowie 2. w Ciszkach. 

b) przy szłach filialnych z płacą 250 
złr. 1. w Batyjowie, 2. w Grzymałówee, 3. 
w Kustyniu, 4. w Kutyszczach i w Raż:iowie. 

Prawo prezenty wykonuje w Białym- 
kamieniu dwór, w reszcie miejscowości 
Rada szkolna miejscowa. 

Termin vodań, za pośrednictwem swych 
władz przełożonych wnosić się mających, o- 
znacza się do 5 maja r. b. z zastrzeżeniem, 
iż podania bez wykazu służbowego i doty- 
czących dokumentów służbowych, jakoteż 
kwalifikacyjnych i metryki chrztu przyjęte 
nie będą. 

Z c. k. Rady szk. okręgowej 

Złoczów, dnia 26 marca 1888. 


L. 769/pr. (2271 1—3) 

Konkurs celem obsadzenia nowo syste- 
mizowanej posady adjunkta przy e. k. są- 
dzie powiatowym w Leżajsku ewentualnie 
posady adjunkta przy innym sądzie powia- 
towym lub kolegialnym opróżnić się mo- 
gacej. 

Ubiegający się o tę posadę wniosą swe 
powdania w dniach l4stu do Prezydyum cœ. 
k. sądu obwodowego w Rzeszowie. 

Rzeszów, dnia 2 kwietnia 1883. 


L. 469/pr. (2297) 

Celem obsadzenia jednej posady rewi- 
denta rachunkowego w obrębie e. k. krajo- 
wej Dyrekcyi skarbowej lwowskiej w IX. 
klasie rangi ewentualnie jednej posady ofi- 
cyała rachunkowego w X. klasie rangi i je- 
dnej posady asystenta rachunkowego w XI. 
klasie rangi i systemizowanemi poborami 
rozpisuje się konkurs. 

Ubiegający się o jedną z powyższych 
posad, wniosą należycie udokumentowane po- 
dania w ciągu 4 tygodni w drodze przeło- 
żonej władzy do e. k. krajowej Dyrekceyi 
skarbowej we Lwowie i udowodnią, że zło- 
zyli egzamin z rachunkowości państwowej i 
że władają językami krajowemi i językiem 
niemieckim. 

We Lwowie, dnia 51 marca 1883. 


Wyroki prasowe. 


(1487) 

Das f. l. Landesgericht al$ Strafgerict 

in Prag hat auf Antrag f. f. Staatśanwalt- 
jdjaft mit bem Erfenntnifje vom 17 Februar 
1883, 3. 4403, bie Weiterverbreitung Der in 
Biirich erjchetnenben Żeitjchtijt „Der Social- 
demofrat" Nr. 2 vom 4 Sinner 1883, wegen 
des Artifel3 „Mvis an die Abonnenten und Cor- 
rejponbenten bes „Socialdemofrat" nach $ 300 
St. ©. wegen deg Aufrufes „Parteigenofjen! 
nag $ 310 St ©., wegen des Artifers 
„Dejterceih* mach ben $$. 300 unb 305 Gr. 
©. endih wegen deg Urtifel$ „Aus Rupland 
Cine Heldin“ nah $. 305 St ©. verboten. 


Das f. £ Lanbdeżgeriht als Strafgeridht 
in Prag Bat auf Antrag der f f Staatsan= 
walt]chaft mit dem Crtenntnijje vom 17 Fe- 
bruar 1883, 5. 4499, die Weiterverbteitung der 
Beitihrift „Kolinske Nowiny*tr, 13 vom 14 
Februar 1883, wegen des Artife(g „Uz homa- 
ji? No ti mu daji!“ nah $. 300 St ©. ver- 
boten. 


Dag t. £ Rreisgerift al3 Prekgericht 
in Jicin Bat auf Antrag der T. £. Staatgar= 
waltjġaft mit dem Grfenntnijje vom 19 Fe- 
bruar 1583, Ą. 1891 bie Weiterverbreitung 
ber in der Bucdhdrudecei de3 Lad Sehnal in 
icin gedbrudten Drudjdrift „Vezni pisen“ 
nah §. 65 a St. ©. verboten. 


Das f. f. Rreiżgeriht alś Preggeridht 
in Bółmijch:Xeipa hat au? Antrag bac E. t. 
Staatõanwaltjhaft mit bem Erfenntniffe vom 
24 Februar 1883, B 109), Die Weiterverbrei- 
tung der Beitjchrijt „Ubwehr” Nr. 1202 vom 21 
Februar 1883, wegen des Leitartitels „Taaffe 
rettet die öffentliche Moral“ nadh den §3. 65 
a unb 300 St ©., dann wegen deg Artitel8 
„Nationaler Sriegójchauplug in der Kirde“ 
na $. 302 Gt. ©. verboten. 


Dag £ l Ńreiggeriht al3 Ppreggeriht 
in Roveredo hat auf Antrag der f. (. Staats- 
antoaltjchaft mit dem Crfenntniffe von: 8 Fe- 
bruar 1883, B- 335, bie Weiterverbreitung der 
in Mailand erjcheinenden Heitjdrijt „Don Pir- 


loneino* Rr. 1 vom 7 Zünner 1863, wegen 
deg Artifels „Oltre Tomba“ nad $. 63 Si. 
©. verboten. 


6 


(1988) 

Sm Ramen Geiner Mujeftät des Koifers! 
Dag Ë. E reisgeriht Ried al Prebgericht 
bat auf Antrag der f. E Staatsanwaltjchajt 
erfannt, bag ber Juhalt der Drudjchrift mit 
bem Titel „Grjte freie Prefje Gisleithanienś, 
Bolt und Parlament. Nr. | — März 1883“ 
untergeicdhnet: „Dag Gomite ter Spocial-Revo- 
lutionóre Defterreihg* das Berbrechen nach $. 
58 lit. b. und e. St ©. begründe, und e8 
wird nach $. 493 St. P. D. daz Berbot der 
Weiterverbreitung diefer Drudjchrift ausge- 
fprochen 

Wien, au 18 März 1838. 


Sm Ramen Seiner Majeftät deg Raifers! 
Das f f. Qandežgeriht Wien als Preggeridht 
bat auf Antrag der f f. Staatśanwaltjchajt 
erfannt, bag der Snhalt dein der periodifchen 
Drudidrift „Deuifhe Wait an der Donan“ 
Nr. 3 ddv. 15 Märg 1883, enthaltenen Arti- 
Eels mit der Aufjchrijt „Nadh Rihard Wag- 
ners Tod” a. inder Stelle von „und in Wien“ 
bis „und die deutjche Wacht an der Donan“ 
und b. in der Stelle von „Xu anderen Krei- 
fen“ — bis zum Schlujje bas Vergehen nach 
$. 302 St. ©. begründe, und eg wird nah 
$. 493 Gt P. D. baś Berhot her Weiterver- 
breitung biejer Drudjchrift auśgejprochen 

Wien, am 17 März 1888, 


dm Namen Seiner Mtajejtit des Kaijers! 
Das f. f. Landesgericht Wien alg Prepgericht hat 
auf Antrag derf. €  Staatżanwalt(chajt ertannt, 
bag der Inhalt I bes in der periobijchen Drud- 
fchrift „Socialpolitijhe Fadzeitung der Me- 
tallarbeiter ©ejterreihs" Jr. 6 vom 15 März 
1883, enthaltenen Artitel8 mit der Uuffchrift 
„Gine Erinnerung* bag Berbred en nah $. 64 
St. ©; II. der Inhalt des in berjelben ent- 
halteren (Alrtifels mit der Aufjdgrift „Borur: 
theil und SBrojtitution* in der Stelle von 
„Man fönnte unter anderen fejen* big „in 
ibrer Projtitution unerreichbac" das Vergel- 
en nah § 305 Gr ©, und III, 
halt deg in derjelben enthaltenen Urtifelg mit 
der Wiufjchrift „Jłundjchjau* bas Vergehen 
nah $. 302 St. ©. Begriinde, und e8 wird 
nad $. 493 GŁ P. D. bag Berbot der Wei- 
terberbreitung Diejer Drudjchrift ausgejprochen. 

Wien, am 17 März 1883 


(2298) 
jm Namen Seiner Majeftüt dez Kaiferś ! 
Dag f. £ Banbdeśgeriht Wien ala Prekgericht 
bat auf Antrag der f. f. Gtaatsanwalt|choft 
erfannt, bap Der SJnbalt der 


und in den Provinzen“, unterzeldhnet „éit 

fociafrevolutioni'em  Grug das Crecutib-Co- 

mite“ 

305 ©t. © begründe, 

493 (ot. P. O. bag Berbot ber Weiterver- 

breitung biefer Drudjdhrift ausgejproche" 
Wien, am 30 März 1883. 


Licytacye. 
L. 512. (2319 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Rymanowie 
ogłasza, że w dniu 9 kwienia, 10 maja i 25 
czerwca 1883, każdym razem o godzi- 
nie 10 przed południem, przedsięweźmie 
sprzedaż realności włościańskiej w Posadzie 
jaśliskiej,j pod lk. 125 położonej, Pajzi Ko- 
stycz własnej, ciała tabularnego nie stano- 
wiącej, celem ściągnienia na rzeez Maryanny 
Warianka kwoty 80 zł. w.a z pn 

Cena szacunkowa realności tej wynosi 
1100 w. a wadyum zaś 10pr. takowej. 

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i ocenienia można przejrzeć w sądzie. 

Rymanów, 24 lutego 1888. 


L. 14728. 
C. k. sąd powiatowy miejs. deleg. Sek. 

Il we Lwowie wiadomo czyni, iż w celu ścia 
gnięcia sumy 1358 zł. 74 et. w. w. z pu, 
odbędzie się na rzecz galicyjskiego Baniu 
hipotecznego we Lwowie licytacyjna przy- 
musowa sprzedaż realności przedtem Nrami 
16 i 36 w Kleparowie położonych, obecnie 
wykazaini hip. Nrami 159 i 13 ks. grunto- 
wej Kleparowskiej objętych. dłużników Kas- 
pra Szpala x względnie Wiktora Donielita 


| 
der Ju- 


Drudjdhrift | 
„Dłagntuj an fammtliche Badergehilfen Wica | 


das Bergehen nah den $$, 302 und | 
ung e3 wird nach ud 


| Lwowie wiadomo czyni, że celem 


(2290 2—3) | 


1. 4243 celem zspokojenia pretensyi komisyi 
o ów powiatu Turezańskiego przeciw 
masie nieobjętej po śp. Onvfrym Smolij 
w: zastępstwie kuratora Michała Smolij Hry- 
ciów realność pod l]. 121 w Miehnioweu po 
złożenia 5 pr. wadyum wartości szaeunko- 
wej 150 zł. na czwartym terminie dnia 11 
kwietnia 1883 o godzinie 9 przed południem 
za jakąkolwiekkądź cenę w sądzie tutejszym 
sprzedaną zostanie. 
Turka, dnia 31 grudnia 1882. 


L. 1764. (2218 2—3) 
Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kladu kredytowego włościańskiego 126 zł. 
{öl et. w. a. odbędzie się w tutejszym są- 
dzie 3 kwietnia, 2 maja i 31 maja 1883, 
zawsze o godz 10 rano, licytacya realności 
' pod l. k. 64 subrep. 43 w Lubatowej spad- 
| kobierców Szymona Wacelara, Kajetana, Re- 
giuy i Albmy Waelarów własnej ciała ta- 
bularcego niestanowiącej 
| Cena wywołania 300 zł. Zakład 30 zł. 
| wal. austr. eee: 
| Resztę warunków, tudzież akt opisania 
| i oszacowania można przejrzeć w registraturze. 
| C. k. sąd powiatowy 
| Dukla, dnia 4go grudnia 1882. 


t 
| L. 1054. (2226 2—3) 
i Dnia 5 kwietnia, 2 maja i 83l maja 
| 1883 zawsze o godzinie 10 rano będzie 
część gruntu naleźącego do gospodarstwa 
pod l. 92 w Iwli położonego, ciała tabular- 
nego niestanowiąca sprzedaną w drodze pu- 
i blicznej licytacyi na zaspokojenie pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego prze- 
ciw Maciejowi i Wineentemu Kordysiom o 
150 zł. 

Cena wywołania 
25 zł. w. a. i 

Resztę waruuków akt opisania I 0SZa- 
cowania można w sądzie przejrzeć. 

0. k sąd powiatowy 
Dukla, dnia 31 października 1882. 


L. 1492. (2225 2—*) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego 167 zł. 
5l ct. w. a. z pn. odbędzie się w tutejszym 
sądzie 5go kwietnia, 2go maja i 31go maja 
1888. zawsze o godzinie 10 rano licytacya 
realności pod l. k. 15 subrep 4 w Rogach 
Michała Aszklara własnej, ciała tabularnego 
niestanowiącej. . 

Cena wywołania 400 zł. Zakład 40 zł. 
wal. austr. 

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania można przejrzeć w registra- 
turze. 


250 zł. Wadyum 


C k. sąd powiatowy 
Da:la, dnia 10 grudnia 1882. 


L. 16246. 
(0 le. 


(2289 2—3) 
sąd pow. miej. del. S. II we 
zaspoko- 
jenia pretensyi Antoniny Strzeleckiej w kwo- 
tach 300 zł. 100 zł, 100 zł. 88 zł. Stzł.w a.z pn. 
odbędzie się w sali rozpraw tego sądu dnia 
20 kwietnia, dnia 26 maja i dnia 28 czerwca 
1883, zawsze o godzinie IOtej rano przymu- 
sowa sprzedaż realności w  Zamarstynowie 
pod l. k. 163 położonej, wedle w. h 1 141 
k. B. poz. I dłużników Bonifacego i Julii 
małż  Hofimanów własnej z tem. iż na 
pierwszych dwóch terminach realność rze- 
czona tylko za iub wyżej ceny szacunkowej, 
na trzecim zaś także niżej takowej sprze- 
daną będzie. 

Cena wywołania 910 zł. Zakład 91 zł. 
Protokół oszacowania wurauki licyta- 
cyjne i ekstrak tabularny do przejrzenia 
. w registraturze. 
| Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Bliziński z zastępstwem adw. dra 
| Jahla. 
| Lwów, 10go grudnia 1882. 
| 
I a 


L 


13118. (2288 2—3) 

O. tk. sad pow  miejs. deleg. Sek. II 
we Lwo sie dozwała w sprawie egzekucyjnej 
Zakładu kredytowego  włuświańskiego we 
Lwowie przeciw Michałowi Mihut i masie 
spadkowej po Maryannie Mihut pcto 151 zł. 
98 et. celem Ściągnięcia powyższej sumy Z 
pn. publiczną przymusową sprzedaż realno- 
ści dłużnika Michała Mihnta własnej pod l. 
15 w Grzędzie położonej, wyznaczając do tej 
sprzedaży trzy termina na dzień 21 kwiet- 
nia 1883, 26 maja 1883 i 28 czerwca 1888 


własnych, w dniu 20 kwietnia 1883 i 26 
maja 1868 każdym razem o godz 10 przed 
połud. w zabudowaniu tut, sądowem. 

Cena wywołania 3252 zł , zakład przed | 
licytacyą złożyć się mający 325 uł. wyciag 
bipoteczny i resztę warunków licytacyjnych ; 
przejrzeć możua w tut. sąd. registraturze. 


O czem się interesowanych i wszyst: | 


, statutu Zakładu 


w gmachu imsądowym każdym razem o go- 
dzinie 19 przed południem. 

Cene wywołania stanowi wartość wedle 
wypośrodkowana w kwocie 
400 złr. jako wartość szacunkowa. 

Zakład wynosi 40 zdr. w. a. 

Bliższe warunki lfeytacyjne i wyciąg 


kich tych wierzycieli, którzyby dopiero po | hipoteczny przejrzeć można w tusądowej re- 


28 grudnia 1881 do tabuli weszli przez ku- 
ratora Dra Sokala z substytucyą Dra Raresa 
zawiadamia. 

Lwów, 15 grudnia 1852. 


L. 7898. (2255 2—3) 
C. k sąd powiatowy w Tnrce zawia- 
damia niniejszem, iż odnośnie do tutejszo- 
sądowego edyktu z dnia 4 września 1882 


gistraturze. 
Do lieytacyi tej się chęć kupienia ma- 

jących wzywa 

| Lwów, 12 stycznia 1888. 


L. 10892. (2171 3 - 3) 

C. k. sąd powiatowy w Kossowie ogła- 
sza %ą w sprawie Mendla Bochnera przeciw 
Andrijowi Manaezukowi i Berlowi Fróhlicho- 


l 


 tionżbejcheid gar bicjt oder nicht oder nidjł 


wi o 80 złr. w. a. z pn. odbędzie się w sa- 
dzie na dniu 7 maja 1883, na dzin 5 czerw- 
ca 1883 i na dniu 4 lipca 1583 każdym ra- 
zem o 10 godzinie z rana publiczna przy- 
musowa sprzedaż */, części realności w Wierz- 
bowcu. jak wykaz bip. l. 510 księgi grunto- 
wej gminy Wierzkowiec. z tem że na pierw- 
szych dwóch terminach realność ta za cerę 
szacunkową lnb powyżej, zaś na trzecim i 
poniżej tejże sprzedaną zostanie. 

(ena szacunkowa 575 złr. 

Wadyum 57 złr. 50 ezt. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
można przejrzeć w w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Kossów, 2 grudnia 1882. 
4921. (2209 8—3) 

Sprostowamie „L. 4921" Tusa- 
dowe ogłoszenie z dnia 11 lutego 1888 L. 
1896 dotyczy realności Nuchima i Goldy 
małżonków Wiesel a nie Wieset, jak myl- 
nie w Nr. 65. 66 67. wydrukowane, 

Brody, 31 marca 1888. 


L. 5808. (2212 3—3) 

_ Dnia 2 kwietnia 1888, dnia 2 maja 
1868, dnia 1 czerwca 1838, każdym razem 
o godzinie 10tej rano odbędzie się w tutej- 
szym c. k. sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż połowy realności pod n. k. 69 w 
Rożance wyżnej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej, dłużnika Wasyla Sustyniee własnej, 
na rzeez Mozesą Kliegera w sprawie o 91 


złr. w. a. 
Cena wywołania 160 złr. w a., wa- 
dyum 10 pre. 
, Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze. 
Skole, dnia 30 grudnia 1883. 
L. 10080. (2234 8— 8) 


C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo- 
kojenia pretensyi trzech zaległych rat po 
2175 złr z pn. z pożyczki 60.000 złr. e k. 
uprzywil. galie. akcyj. Banku hipotecznego 
przeciw Julii Szołajskiej, odbędzie się dnia 
14 czerwca, 12 lipea i 9 sierpnia 1883, każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya dóbr Leśniowice i Po- 
lanka, w powiecie lwowskim leżących, a we- 
dle wykazu hipoteczuego 324 gminy katas- 
tralnej Leśniowice, karty ciężarów ©. pod l. 

p. 19 tudzież wedle wykazu hipotecznego 
420 gminy katastralnej Polanka, karty cię- 
żarów C. pod l. p. 15, pierwotnej pretensyi 
60.000 złr. z pn. za hipotekę służących, na 
którychto terminach tylko wyżej eeny wy- 
wołania 149.385 złr. lub przynajmniej za tę 
cenę dobra te sprzedane zostaną, że jako 
wadyum kwota 14.939 złr. w.a. złożoną być 
ma, że warunki licytacyjne w  registraturze 
sądowej przejrzeć lub odpiszć wolno, naresz- 
cie że dla niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Augusta Kiekiego adw. dr. Pająk ku- 
ratorem, a jego zastępcą adw. dr. Bliziński 
zamianowany został, tudzież że dla wszyst- 
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu ta- 
bularnego, to jest po dniu 13 stycznia 1883 
rzeczowe prawa ua wspomnianych dobrach 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe niniej- 
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakie - 
gobądź powodu doręczone być nie mogły, 
adw. dr. Małachowski kuratorem, a jego za- 
stępcą adw. dr Szwedzicki mianowany zo- 
stał. 
Lwów, dnia 10 marca 1888. 


BL 11021. (2201 3—3) 

. „Bon Seiten des f. f. Landeżgerichteś für 
Civilfahen in Lemberg wird hiemit befannt 
gegeben, bag in Saen Leisor Menkes, Jakob 
Byk und Reisel Byk  beziehungóweije Deren 
Redtónehmer Manes Mendel und Ettel Rei- 
chenstein gegen Samael Josef Schreiber und 
Mendel Kisil Schreiber al8 Qegatare de 
Chaim Aron Schreiber pto Aufhebung ber 
Gemeinfchaft des Gigenthumeg der Realität 
Nr. 149°%/, bie öffentliche Peilbiethung der Re- 
alitót sub. Nr. 149%, in Qemberg am 17 Mai 
am 21 Juni und am 19 Juni 1883, jedeðmal 
um 10 Uhr Bormittagś im h g. Gerichtśgee 
bäude ftattfinden werden. 

Als Muśrufspreiś wird der beiberfeita 
angenommene Werth diefer Realität Nr. 1493/4 
mit 14500 fI. öft. WB. fejtgefetąt und wird bie- 
£ Realität bei den erften 2 Terminen um D- 
ber iber den Ausrufspreis, beim dritten Ter- 
mine aber um weldhen Preis immer veräupert 
werdet 

Das Vadium beträgt 15%, Hievon b. i 
ben Betrag von 2175 fi. 6.8 

Die Sizitationsbebingungen fónnen iM 
h. g. Regiftratur cingefehen oder in Nbjhrift 
erhoben werden, 

Bulezt wirb für ale diejenigen werde 
auf der feilzubietenben Realität nach dem 12 
Mär; 1588, alg dem Tage der Ausftellung 
beż Zabufarertraftes Pfandrechte erworben Ka” 
ben, und fir diejenigen, welden Der Ligita? 


rechtzeitig vor dem Lizitationëtermine zugefte 
werden fönnte, der Qandeadwotat Dr. Raabe 
mit Subjtituirung deg Landegawotaten Dr. Bo- 
dek zum Curator bejtellt. 
Lemberg, am 17 März 1883. 


Licytacye. 


BL 1491. (2188 3—3) 
~ om Kolomea'er f. f.  Steiśgerichte 
wird zur Hereinbringung der Forderungen der 
öft. uug. Banf an Herrn Isidor Torosiewicz 
tn ben Beträgen von 18773 fl. 63 fr, und 
18818 jr. 06 fr. öft. W. İNG abzüglich deg 
eingezahlten Betrages von 4556 fl. 15 fr. öft. 
W. bie zwangóweije öffentlihe Feilbietung der 
laut Hypothefenausweis B. 63 Gigenthum3= 
blatt B. Poft 7 dem Herrn Isidor Torosiewiez 
gehörigen, im hiergerihtlihen Kreife gelegenen 
Güter Sopów in zwei Terminen und gwar auf 
den 15 Juni 1883, und auf den 20 Juli 1883 
jedegmal um 10 Uhr VBM. hiemit ausgefdrieben. 
Ais Musrufspreið wird der von der öft. 
ung. Bant bei der Etrleihung ftatutenmäkig 
ermittelte Werth von 58600 fl. öft. W. ange- 
nommen. 

Beim 1 und 2 Termine werden die Gü- 
ter nicht unter dem Musrufspreijfe verfanft 
werden, b 

Das gu Handen der Qizitationg-Kommif- 
fion zu erlegenbe Badium beträgt 8560 ff. OW. 

Der Erjteher ift verpflidytet, diejenigen 
Forderungen, deren Zahlung etwa von den Hy- 
pothefar - Gläubigern vor der allenfalls verab- 
tedeten Muffündigung niht angenommen 
werden wollte, auf Ubjchlag des Raufpreijeś 
foweit derfelbe reicht, zu übernehmen. 

Die übrigen Bedingungen fowie der 
Grundbuhauszug diefer Güter fónnen in der 
b. g. Regiftratur eingefehen werden. 

Sollten die gedachten Güter weder am 1 
noh am 2 Zermine um ober über den Aus- 
rufspreiś veräukert werden, fo wird zur eft- 
ftelung von erleihternben Bedingungen Die 
Tagfagung auf den 20 Juli 1583 um 4 Uhr 
R. WM. anberaumt, nnd kiezu bie Streittheile 
fowie alle ypothetärglaubiger mit dem Bei- 
fage vorgeladen, baffi die niht erjcheinenden 
Glaubiger als der Stimmenmehrheit der erjchel- 
nenden beitreteud werden angejehen werden. 

$ievon werden beide Streittheile, die fub- 
ftituirten Grben als Anwärter Der gu verftei= 
gerndben Güter, |owie die befannten Hypothe- 
farglaubiger gu eigenen Händen, dagegen alle 
diejenigen, welche nach dem 7 Februar 1853, 
alg bem Musjtelungstage deë Grundbuhsaus- 
zugeś dimglidje Rechte auf baś Gut Sopów er- 
werben oder denen der Crefuttonśbejcheih ent- 
weber gar nicht, oder nicht genug redhheitig zu- 
geftellt werden folte, burdy den bereits befte- 
ten Rurator adw. Dr. Zakrzewski unb durch 
gegenwórtiges Ebift verftändigt. 

Kolomea, 15 ebruar 1885. 


L. 8799. | ; 
W e. k. sądzie powiat Tyśmienica od- 


będzie się celem zaspokojenia należącej się | w sprawie galicyjskiego zakładu kredytowego 
c. k, Bankowi hipotecznemu we Lwowie wie- | ziemskiego w Krakowie przeciw Annie z 


rzytelności w kwocie resztującej 796 złr. 
75 ct. w. a. z7pre. odsetkami od dnia 19go 
sierpnia 188! bieżącemi i kosztów niniejszej 
prośby pr. 11 złe. 47 et. w. a. publiczna 
sprzedaż realności pod l. k. 59/96 w Tyśmie- 
niey położonej wedle dom. 8 pag. 109 n. 
1 haer. i pag. 110 n. 2 haer. dłużnika Wa- 
syla Postołowskiego własnej termin na 17 
maja, dpia 19 czerwca i dnia 19 lipca 1883, 
każdym razem o godz. 10 rano w tut. c. k 
sądzie powiań. z tem zastrzeżeniem że tako- 
wą przy tych terminach tylko za cenę sza- 


cunkową pr. 2180 złr. w. a lub wyżej tako- | L. 370. 


wej przy trzecim zaś także niżej najwięcej ! 
dającemu sprzedaną zostanie; w przeciwnym 
razie wyznacza się do ułożenia warunków 
ułatwiających termiu na godzinę 9 rano z 
tem że niejawiący się wierzyciele jako do 
głosów jawiących się przystępujący uważani 
będą. l 

Z e. k. sadu powiatowego 
Tyśmienica, 27 lutego 1888. 


RZE 


L. 2478. 2016 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kalwaryi, po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 12 
kwietuia 1883, dnia 8 maja 1888 i doia 5 
czerwca 1883 każdym razem o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w tut. sądzie 
na zaspokojenie należytości e. k. uprz. Za- 
kładu kred. włość. we Lwowie w kwocie 
250 złr. a względnie 197 złr. 9 et. w. a. z 
pn. publiczna licytacya realności pod 1. 41— 
216 w Stanisławiu dolnym położonej dłuż- 
nika Bernarda Schónguta własnej. 

Cenę wywołania stanowi suma 500 złr. 


wal. austr. | f : 
warunków  licytacyjnych akt 


Resztę 10K0' j 
zastawniczego opisu i oszacowania można 


przejrzeć w ts. registraturze. 
Kalwarya, dnia 24 grudnia 1882. 


L. 7755. (2036 3—3) 

W dniach 12 kwietnia, 15 maja i 19 
czerwca 1883 odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności nietabularnej, pod nr. konsk. 
17, 62, 43 subrep 36 w Plenikowie poło- 
żonej dłużnika Pawła Zabłockiego i nieobję- 
tej masy spadkowej po Andru Zabłoekim 


własnej, w tutejszym sądzie na rzecz Za- ności pod 


(2134 3—3) |L. 377. 
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kładu kredyt. włościańskiego na zaspokoje- , 
nie sumy 98 złr. 76 et. i 252 złr. 61 et. z 
pa. każdym; razem o godzinie 11 przed- 
południem z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 700 złr. 

Wadyum wynosi 10 pre. 

Resztę warunków w tutejszej registra- 
turze. 

C k. sąd powiatowy 
Przemyślany, 28 lutego 1888. 


L. 1096. (2037 3—3) 
© k. sąd powiatowy podaje do pow- 
szechnej wiadomości, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Leiby Silberscheina przeciw spadko- 
biercom Izaaka Silberscheina pto. 815 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w dniach 11 kwie- 
tnia 1888, 11 maja 1883 i 11 czerwca 1888 
każdym razem o godzinie LU przed połud- 
niem w sądzie przymusowa sprzedaż real- 
ności pod l. 427 w Niżniowie położonej cia- 
ło tabularne stanowiącej na 960 złr wal. 
austr.  Wadyum 10 pre. ceuy wywołania, 
Akt oszacowania i warunki licytacyi 
przejrzeć można w tusądowej registraturze. 
Tłumacz, dnia 30 września 1882. 


L. 2168. (1918 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Kalwaryi po- 
daje do publicznej wiadomości, że w dniu 
10 kwietnia 1888, w dniu 10 maja 1883 i 
w dniu 11 czerwca 1888 każdym razem 0 
godzinie 10 przed południem odbędzie się w 
tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż połowy re- 
alności w Lenczach górnych pod nr. 66 i 
133 położonej Franciszka Owierza własnej. 
Cena wywołania wynosi 47 zł. 50 et. 
Resztę warunków można przejrzeć w 
ts. registraturze. 
Kalwarya, dnia 30 grudnia 1882. 


L. 383. (2145 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 
w sprawie galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie przeciw Abrahamowi 
i Jacobowi Hornowi pto 1200 złr. w. a. z 
pn. przedsięweźmie przymusową publiczna 
sprzedaż realnosci włościańskiej pod nr. 43 
w Chatkach solestowskich lk. 48 w Sokoło- 
wie w dniach {7 maja, 13 czerwca i 12 
lipca 1883, każdym razem ə godzinie 10tej 
przed południem w zabudowaniu sadowem. 

Ceny wywołania 2800 złr. 

Wadyum 240 złr. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze. 

Wiśniowczyk, dnia 4 lutego 1883. 


(2146 8—38) 
C k. sąd powiatowy w Wiśniowezyku 


Kulezyckich Skętowiez pto. 100 złr. w. a. z 
pn. przedsięweźmie przymusową publiczną 
sprzedaż realności włościańskiej pod lk. 57 
w Rosochowaćcu w dniach 9 maja, 6 czerwca 
i 4 lipca 1888, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w zabudowaniu sądowem. 

Cena wywołania 200 złr. 

Wadyum 20 złr. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusaądowej registraturze. 

Wiśniowczyk, dnia 9 lutego 1883. 


(2147 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 
w sprawie galicyjskiego zakładu kredyto- 
wego ziamskiego w Krakowie przeciw Anieli 
z Kulezyckich Ungehajerowej pto. 100 złr. 
w. a. Z pn. przedsięweźmie przymusową pu- 
bliczną sprzedaż realności włościańskiej pod 
lk. 57 w. Rosochowaćcu w dniach 9 maja, 
6 czerwca, 4 lipca 1888, każdym raz*m o 
godzinie 10 przed południem w zabudowaniu 
sądowem. 

(ena wywołania 280 złr. 

Wadyum 28 złr. 

Resztę warunków przejrzeć można W 
tusądowej registraturze. 

Wiśniowezyk, dnia 8 lutego 1883. 


L 376. (2146 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 


w sprawie galicyjskiego zakładu kredytowego | p 


ziemskiego w Krakowie przeciw Mykiecie i 
Naści Kowalów pto. 200 złr. a. w. z ph. 
przedsięweźmie ponowną przymusową pu- 
bliczną sprzedaż realności pod lk. 179 w 
Burkanowie w dniach 9 maja, 6 czerwca i 
4 lipca 1888 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w zabudowaniu sądowem. 

Cena wywołania 400 złr. 

Wadyum 40 złr. w. a. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze. | 
. k. sąd powiatowy 
Wiśniowezyk, dnia 10 lutego 1883. 


L. 10278. (2053 3 —8) | 

C. k. Sąd powiatowy w Sanoku ogła- | 
sza, że na zaspokojenie wierzytelności Chaima 
Lóffia w kwocie 115 zł. odbędzie się w 
gmachu sądowym publiczna sprzedaż real- 
l. k. 30 w Srogowie dolnym po- 


Gazeta Lwowska Nr. 77 z dnia 5 kwietnia 1883. 


łożonej, wykazem hipotecznym 1. 46 objętej, 
wedle karty własności B. dłużnika Jana 
Harkały własnej, w dniach 24 kwietnia i 
25 maja 1883 zawsze o godzinie 10 przed- 
południem z tem, że gdyby realność ta w 
powyższych terminach za cenę wywołania, 
lub wyżej tej sprzedaną nie została, naten- 
czas wyznacza się termin na 28go czerwca 
18838 o godz. 10 rano, dla ułożenia ułatwia- 
jących warunków. 

Cena wywołania 280 zł, 

Wadyum 28 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiony jest dr. Iskrzyeki, 

Bliższe warunki są do przejrzenia w 
sadzie. 
` Sanok, dnia 5 lutego 1883, 


L. 6584. (2116 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Mielcu sprzeda 
w trzech terminach: 23 kwietnia, 2] go maja, 
25go czerwca 1888, każdym razem o godz. 
10tej rano, realność l. k. 9 w Borowej po- 
łożonej, ciała tabularnego nie stanowiącą, 
Kazimierza Wiązka własną, na zaspokojenie 
pretensyi Zakładu kredytowego  włościań- 
skiego 146 zł. 6 et. w. a. na trzecim terminie 
także niżej ceny wywołania 500 zł, wa- 
dyum 50 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Brand w Mielcu. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w tutejszym sądzie, 

Mielec, dnia 30 stycznia 1883, 
L. 11227. (2119 3—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w biurze 18 tegoż sądu e. k, R. O. Moch- 
nackiego w celu zaspokojenqa pretensyi e. k. 
uprzyw. galie. akc. Banku hipotecznego we 
Lwosie w kw kwocie 20.381 złr. 2 et. z 
przyn. odbędzie się dnia 15go maja i 13go 
czerwca 1883 każdym razem o godzinie 10 
przed południem przymusowa licytacya do 
Nathana Tohma wedle dom. 95 pag. 296 n. 
26 haer., Dom. 36. pag. 484. n. 20 haer. i 
Dom. 15. p 538. n. 16 haer. należących re- 
alności pod l. 229, 230 i 2815, we Lwo- 
wie położonych, na których terminach real- 
ności te ryczałtowo tylko wyżej ceny wywo- 
łania 69.064 złr. lub przynajmnej za tę cenę 
sprzedane zostaną, że jako wadyum kwota 
6.907 złr. złożoną być ma, wyciąg hipotecz- 
ny i warunki licytacyjne w  rzegistraturze 
sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, naresz- 
cie że dla nieobecnych wierzycieli Ewy Głę- 
bockiej, Józefa Bleichnera i mieszkającego 
za granicą Berka Lieblinga, tudzież dla 
wszystkich tych, którzyby po wydaniu wy- 
ciągu tabularnego to jest po dniu 1! stycz- 
nia 1883 rzeczowe prawa na wspomnianych 
realnościach nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej s rawy egzekucyjne jdoty- 
czące z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły, adwokat dr. Jahl kuratorem, a 
jego zastępcą adw. dr. Bliżiński mianowany 
został. 

Lwów, dnia 17 marca 1888. 


9504. (2133 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Tyśmienicy 
oznajmia, że dnia 4 maja, 4 czerwa 1 4 li- 
pca 1883 każdym razem o godzinie 10 rano 
odbędzie się celem zaspokojenia należącej 
się Filipowi Góres pretensyi w kwocie 15 
złr. 25 et. w. a. kosztów pr. 2 złr. 61'/, ct. 
3 złr. 12 et, L złe. 51, Ct, 4 zir. 67 et. 
w. a. i niniejszej prośby pr. 8 złr, publiczna 
sprzedaż realności pod l. k. 47 w Tyśmie- 
niey położonej, wedle dom. I. pag, 60. Olek- 
sy Chominiec własnej, wedle tusądowej u- 
chwały z dnia 30go sierpnia 1881 l. 10505 
prawem zastawu obciążonej, zaś protokołem 
| 534] na 100 złr. oszacowanej. 
k. sąd powiatowy. 
Tyśmienica, 15 marca 1883. 


(2162 3—3) 

Dnia 7 maja 1888, 11 czerwca 1888 
i 16 lipca 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano wB. Nr. II. odbędzie się w tutejszym 
sądzie egzekucyjna publiczna sprzedaż części 
z połowy realności pod l. k. 55/87 w Dro- 
hobyczu na przedmieściu Zwaryekiem, ciało 
tabularne stanowiących, do dłużnika Osiasza 
Löw należących, na rzecz Herscha Ohajesa 
to 120 złr. z pn. z tem, iż na pierwszych 
dwóch terminach sprzedaż tylko powyż lub 
za cenę szacunkową, na trzecim Zaś Za ja- 
kakolwiekbadż cenę nastąpi. 

“ Ceną wywołania jest cena szacunkowa 

918 złr. 80 ct. Í 

Wadyum 10 pre. tejże. | 

Kuratorem dla wierzycieli hipotecznych 
nieznanych ustanowiono adwokata dr. Jakoba 
Fruchtmana w Drohobyczu. 

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
można przejrzeć w t. s. registraturze. 

. k. sąd powiatowy. 
Drohobycz, 9 marca 1888. 


l 


L. 4485. 


L. 15872. (1839 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Gorlicach po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w dniach 
25 kwietnia, 25 maja, 25 czerwca i 30 lipca 
1883 o godzinie 10 rano, odbędzie się w tut. 
sądzie o godzinie 10 rano, publiczua przymu- 


sowa sprzedaż realności włościańskiej pod 
Nk. 81 w Lipinkach położonej, wedle wyk. 
hip. 1. 73 Jakóba Boszkowicza własnej, na 
zaspokojenie pretensyi adw. dra Ludwika 
Kapiszewskiego w sumie 8 złr. 6 ct. w. a. 

Cena szacunkowa wynosi 600 złr., wa- 
dyum 60 zër. w. a. | 

Warunki licytacyjne, akt oszacowania 
i wyciąg hipoteczny złożone są w registrat. 

C. k. sąd powiatowy. 
Gorlice, dnia 30 stycznia 1888. 


Księgi gruntowe. 


L. 2223. (2268 1—3) 

Sąd krajowy wyższy w Krakowie po- 
daje do wiadomości, że dla gmin katastral- 
nych następujących : 

Podolany, Czasław, w okręgu sądu po- 
wiatowego w Dobczycach; 

Hucisko, w okręgu sądu powiatowego 
w Głogowie; 

Wróblowice. w okręgu sądu powiato- 
wego miejsko delegowanego w Tarnowie; 

Sielec, w okręgu sądu powiatowego w 
Ropczycach ; 

Kamionna z miejscowością Pasierbiec, 
Trzciana z miejscowościami: Glinik i Libi- 
chów, w okręgu sądu powiatowego w Wiś- 
niezu ; 

Wola Radłowska. 
wiatowego w Radłowie, 

.  Małówka, Strzyżów, w okręgu sądu po- 
wlatowego w Strzyżowie ; 

Borek stary, w okręgu sądu powiato- 
wego w Tyczynie; 

Gorliczyna, w okręgu sądu powiatowe- 
go w Przeworsku; 

Kopcie, w okręgu sądu powiatowego w 
Kolbuszowy ; 

Mazury, w okręgu sądu powiatowego 
w Sokołowie; 

Słomka, Witów, w okręgu sądu powia- 
towego w Limanowy; 

Wrzawy, Łapiszów, w okręgu sądu po- 
wiatowego w Rozwadowie; 

Wołowiec, w okręgu sądu powiatowego 
w Gorlicach; 

Brzezinka, w okręgu sądu powiatowego 
w Krzeszowicach położonych ; otwarto nowe 
księgi gruntowe, i że termin wyznaczony 
pierwszym edyktem z dnia 19 października 
1881 1. 17.240 do zgłoszenia praw rzeczo- 
wych, odnoszących się do nieruchomości 
wymienionemi księgami gruntowemi obję- 
tych z dniem 31 stycznia 18838 upłynął. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istuienie lub hipoteczny stopień pierw: 
szeństwa jakiego wpisu w wyrażonych 
księgach uskutecznionego, w prawach swych 
uważają się za pokrzywdzonych, ażeby 
swe zarzuty do dnia 30go września 1883 
włącznie w tym sądzie powiatowym, w o- 
kręgu którego dotycząca gmina katastralna się 


w okręgu sądu po- 


znajduje zgłosili, gdyż inaczej wpisy te 
nabęda skutków wpisów hipotecznych. 
Ostrzega się przytem, iż termin po- 


wyższy nie może być ani przedłużonym, ani 
też z powodu zaniedbania do pierwotnego 
stanu przywróconym. 

Kraków, 7 lutego 1868. 


L. GII. jr. (23 10) 

C. k. komisya hipoteczna przy Pre- 
zydyum e. k. sądu obwodowego Samborskie- 
go ogłasza, iż dochodzenia miejscowe celem 
założenia nowej księgi gruntowej dla gminy 
katastralaej Turza gniła i Słoboda, powiatu 
sądowego Dolina, rozpoczną się a to w pierw- 
szej gminie dnia 12go a w drugiej dnia 19 
kwietnia 1888. 

Każdy, kto ma interes prawny w zba- 
daniu stosunków posiadania, może się zgło- 
sić i wszystko przytoczyć, eo dla wyjaśnie- 
nia lub obrony swych praw za stosowne 
UZNA. 

Sambor, dnia 30 marca 1888. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 7476. (2203 2—3) 

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
oznajmia niniejszem, że Józef Hejda, reskry- 
ptem c. k. Ministerstwa sprawiedliwości 
z dnia 18 styeznia 1883 l. 816 notaryuszem 
w Grzymałowie zamianowany, na dniu 28 
marca 1888 przysięgę na urząd ten przy- 
pisaną wykonał, i urzędowanie swe może 
rozpocząć, 

Z e. k. wyższego sądu krajowego 

Lwów, dnia 30 marca 1883. 


L. S885. (2282 2—3) 

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
oznajmia niniejszem, że Jan Skwarczyński, 
reskryptem e. k. Ministerstwa sprawiedli- 
wości z dnia 18 stycznia 1883 1. 816 no- 
taryuszem w Kulikowie zamianowany, wyko- 
nał dnia 28 marca 1888 przysięgę na u- 
rząd ten przepisaną i urzędowanie swe może 
o. k 

c. k. wyższego sądu krajowego 
Lwów, dnia 30 marca 1883. E 


L. 17275. 

Program wiosennego premiowania koni 
połączonego z wiosennemi jarmarkami na 
konie w Galicyi. 

Premiowanie odbędzie się: 

w Stanisławowie dnia 10 kwietnia 1883 


A Tarnopolu n 13 n n 
„ Mościskach -E Ę A 
„ Rzeszowie „n 224 i 7 
„ Tarnowie k 28 A 


n 
W każdej z rzeczonych pięciu miejsco- 
wości rozdane będą następujące nagrody: 
1 nagroda pieniężna w kwocie 50 zł. w. a. 
2 nagrody pieniężne 35 
2 nagrody pieniężne >. MAD SSJEJE, 
źrebiętom dwuletnim bez różniey płci 
i pochodzenia. 


» » n » 


Warunki: i 


1) Żrębięta muszą być komisyi na 
miejscu premiowania przedstawione, dobrze 
odżywione i starannie chodowane i rokować, 
iż będą dobremi klaczami rozpłodowemi a 
względnie dobremi końmi vżytkowemi. 

2) Potwierdzonem przez dotyczącą wła- 
dzę polityczna Świadectwem zwierzchności 
gminnej musi być udowodnienem, że przed- 
stawione źrebię już przynajmniej od roku 
jest własnością ubiegającego się o nagrodę. 

3) Właściciel premio wanego arabice | 
zobowiąże się pisemnie zatrzymać je w swo- 
jem chodowaniu jeszcze przez rok jeden. 

Po premiowaniu odbędzie się w każdej | 
z pomienionych pięciu miejscowości zakupno 
ogierów chowu prywatnego na siadniki 
rządowe. 

Ogiery także zakupione będą w miarę 
potrzeby uzupełnienia stanu stadników rag- | 
dowych w c. k. zakładzie Drohowyzkim. 
W każdym razie ogiery, przedstawione na | 
tych jarmarkach a posiadające własności do- 
brych stadników zanotowane będą do ewen- 
tualaego zakupna w jesieni 1658. Prenota- | 
cya ta nie wkłada na Wysoki rząd obo- ; 
wiązku bezwarunkowego zakupienia preno- į 
towanego ogiera. 

Oprócz ogierów rasy poprawnej zaku- | 
pione będą na wspomnianych na wstępie , 
jarmarkach także ogiery zwykłej rasy kra- | 
jowej, posiadające warunki dobrych  stadni- 
ków do bezpłatnego stanowienia klaczy | 
włościańskich. 

W braku ogierów tej ostatniej kate- i 
goryj, posiadających wiek przepisany, zaku- | 
pione będą ogiery dwuletne lub jednoroczne 
i oddane do dalszej hodowli e. k. zakła- 
dowi stadniczemu w Radowcach. 

Ze. k. Namiestnietwa 

Lwów, dria 28 marca 1888. 


L, 9345. (1958 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Peczeniżynie 
jako spadek po Semenie Ilków Jakubiazu 
(Stefuniw) pertraktujący, wzywa z życia i 
miejsca pobytu nieznaną siostrę spadkodaw- 
cy Naścię Tkaczuk, ażeby w przeciągu roku 
albo w tutejszym sądzie albo u ustanowio 
nego dla niej kuratora Grzegorza Jasińskie- 
go w Peczeniżynie się zgłosiła i swoje o- 
Świadczenie do spadku na podstawie usta- 
wniezego porządku dziedziczenia z uwzglę- 
dnieniem kodycylarnego rozporządzenia z 29 
października 1879 wniosła, inaczej bowiem 
skutki swego niestawiennictwa się sama 80- 
bie przypisać będzie musiała. 

C. k. sąd powiatowy. 
Peczeniżyn, 31 stycznia 1888. 


L. 3152. (2033 3—8) 

C. k. sąd powiatowy miej. deleg usta- 
nawia dla Wilhelma Saliniewicza woźnego 
e. k. sądu obwodowego w Złoczowie celem 
doręczenia temuź jako z miejsca pobytu nie - 
wiadomemu orzeczenia c. k. wyższego sądu 
krajowego we Lwowie z dnia 23 stycznia 
1-83 1. 10094 kuratora w osobie p. adw. 
dra Ludwika Heynego w Złoczowie i uwia- 
damia o tem Wilhelma Saliniewicza. 


Złoczów, dnia 20 marca 1888. 


L. 290. (2141 5—3) 

Jego Ekscelencja Pan Prezydent e. k. 
wyższego sądu krajowego „zamianował dla 
drugiej zwyczajnej kadencji posiedzeń sądów 
przysięgłych w roku 1888, rozpoczynającej 
się w duiu 15 maja o godzinie 5 rano przy 
e. k. sądzie obwodowym w Stanisławowie 
Prezydenta tegoż sądu Izydora Pasławskiego 
przewodniezącym, zastępcami radców Aleksan- 
dra Prokopowicza, Michała Hofmokla, Jana 
Noire, Juliana Malarkiewicza i dra Kazimie- 
rza Szezurowskiego. 

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Stanisławów, 27 marca 1883. 


L. 10677. (2064 3—3) 
C. k. sąd krajowy we Lwowie niniej- 
szem wiadomo czyni, że spadkobiercy Me- 
chla Dawida 2 im. Zuera przeciw spadko- 
biercom Ozyasza Freundlicha, między in- 
nymi także przeciw Wolfowi Freundlichowi 
pod dniem 12 marca 1883 dl. 10677 pozew 
o unieważnienie cesyi i uznanie własności 
1/1, części realności we Lwowie podl. L51*/, 
położonej wnieśli, w skutek czego do wnie- 
Bienia pisemnej obrony termin 90dniowy wy- 
znaczony został, 
Ponieważ miejsce pobytu pozwanego | 
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Wolfa Freundlicha nie jest wiadomem, przeto , 
do zastępowania go i na jego koszt i szkodę 
tutejszego adwokata dra Goldberga z za- 
stępstwem adw. dra Standa kuratorem usta- 
nowiono, z którym niniejsza sprawa wedle 
ustawy sądowej dla Galicyi przepisanej prze- 
prowadzoną będzie. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
Wolfa Freundlicha, aby w należytym ezasie 
osobiście stanął, lub potrzebne tytuły pra- 
wne ustanowionemu zastępcy udziebł, lub | 
innego zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, 
gdyż wynikające z zaniedbania skutki sam 
sobie przypisać będzie musiał. 

Lwów, 17 marca 1883. 


L. 6409. (1859 3—3) 

Sąd obwodowy ustanowił dla z życiaji 
miejsca pobytu niewiadomych Anny Wei- 
merowej i Barbary Bednarskiej, jako spad- 
kobiereów Józefa Buka, tudzież Franciszka i 
Józefa Bocheńskich dv rąk kuratora p. adw. 
dra Janczury, adw. Janczorę z Nowego Są- 
cza kuratorem w sprawie iatabulacyi prawa 
własności G@lückli Schreiberowej, Mojżesza 
Dawida 2 im. Salamona Majera 2 im. Schu- 
(ima i Jankla S-hreiberów w równych czę- 
ściach między sobą do połowy sum 8000 zł. 
i 773 zł. 2257, ct. z pn. na imię Freidy 
Schreiberowej w stanie biernym realności 
l. kons. 405 w Nowym Saczu wykazem l. 
800 objętej wedle dom. VI pag. 182, n. 38 
on. i Dom. VII pag 92 n. 40 on. zaintabu- 
lowanej. 


C. k. sąd obwodowy. 
Nowy Sącz, 25 listopada 1882. 


L. 2490. (1905 3—3) 
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 
stanawia w sprawie egzekucyjnej ks. Julia- 


na Świdrygiełły Świderskiego przeciw a 


toniemu Janakowskiemu pto 554 zł a. w.a! 
pn. dla nieznanego z miejsca pobytu egze- 
kuta, kuratora ad actum w osobie adwokata | 


i dra Skórskiego w Przemyślu i doręcza 7 


uchwałę z 28 lutego 1888 |. 2490. 

O czem się Antoniego Janakowskiego 
z tem zawiadamia, że i dalsze uchwały na | 
ręce kuratore doręczane będą. 

Przemyśl, 28 lutego 1888. 


L. 17596. (1997 3- 3) 

W sprawie drobiazgowej towarzystwa 
zaliczkowego w Gorlicach przeciw Ignacemu 
Pabiszowi, Wojciechowi Pabiszowi i Janowi 
Gruszczyńskiemu pto 180 zł. ustanowiowym 
został adwokat krajowy dr. Zajkowski z 
Gorlic kuratorem Ignacego Pabiasza z miej- 
sca pobytu niewiadomego. 

Wzywa się przeto Ignacego Pabisza, 
ażeby na terminie na dzień 28 maja 1883 
o godzinie 9 rano do rozprawy drobiazgowej 
wyznaczonym albo sam stanął, lub ustano- 
wionemu kuratorowi potrzebnych informacyi 
udzielił. lub wreszei* innego pełnomocnika 
sobie obrał i o tem sąd wcześnie zawiado- 
mił, albowiem w razie przeciwnym niepo- 
myślna skutki sam sobie przypisać będzie 
musiał. C. k. sąd powiatowy. 

Gorlice, 8 marca 1888. 


L. 12605. (2120 3—3) 
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie oznajmia nmieobeenemu Antoniemu 
Jarosławskiemu, że przeciw niemu został 
dnia 24 marca 18:3 do l. 12605 na rzecz 
galic. Ban.u kredytowego wydanym nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 800 zł. z pn. 

Gdy miejce pobytu Antoniego Jaro- 
sławskiego nie jest wiadome, ustanowiono 
dla niego kuratorem p. adw. dra Jabla, a 
tegoż zastępcą p. adw. dra Dulębę i wspo- 
mniany nakaz zapłaty ustanowionemu kura- 
torowi doręczonym zostaje. 

Wzywa się więc zatem Antoniego Ja- 
rosławskiego, aby ustanowioneima kuratorowi į 
służące do swojej obrony środki dostarczył 


lub innego zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej 
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ze zaniedbania wyniknąć mogace następstwa 
szkodliwe sam sobie przypisze. 
Lwów, 24 marca 1883. 


IL. 1072. (1928 3—5)3 
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niniejszym edyktem Aleksandra Gra- 
dowicza z życia i miejsea pobytu niewiado- 
mego, a w raziejego śmierci spadkobierców z 
imienia, nazwiska i miejsca pobytu niewia- 
domych, że przeciw nim Konstanty Bielski, 
Kazimierz Jadowski i Jan Jadowski o orze- 
czenie, że suma 10000 złp., czyli 2500 złr. 
na podstawie aktu notargalnego z dnia 2 
lipca 1848 dawniej w stanie biernym dóbr 
Pogorzyce wedle ks gł. gm. XI Kościelec 
vol. nov. 1 pag. 720 n. 80 on. pod poz. 156 
intabulowana, a następnie na cenę kupna 
tychże dóbr przeniesiona i w tabeli płatni- 
czej na XXXVI miejscu kolokowana przez 
przedawnienie zgasła, i że suma ta z tej ta- 
beli płatniczej wyeliminowaną być ma, i że 
pozwani winni są koszta sporu zapłacić — 
wnieśli pozew w załatwieniu którego uchwa- 
łą z dnia dzisiejszego termin 90dniowy do 
wniesienia obrony pisemuej zakreślony został. 
Gdy miejsce pobytu pozwanego Ale- 
ksandra Gradowicza ewentualnie tegoż spad- 
kobierców nie jest wiadomem, przeto c. k 
sąd w celu zastępowania pozwanych na koszt 
i niebezpieczeństwe tychże tutejszego adw 
dra Władysława Wilkosza z  substytucyą 
adw. dra Dominika Marziewicza kuratorem 
nieobecnych ustanowił, z którymi spór wy- 
toczony, według ustawy postępowania sądo- 
wego w Galicyi obowiązującego przeprowa- 
dzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanym, aby w wyż oznaczonym czasie 
albo sami stanęli, albo też potrzebne doku- 
menta ustanowiouemu dla nieh z stępey u- 
dzielili, lub innego sobie obrońcę wybrali i 
o tem e. k. sądowi donieśli w ogóle, zaś, 
aby wszelkich możebnych do obrony środ- 
ków użyli, w razie bowiem przeciwnym wy- 
nikłe z zaniedbania skutki sami sobie przy- 
pisaćby musieli. 

Kraków, 19 stycznia 1888. 


L. 27360. (1847 3—3) 

C. k. sąd krajowy zawiadamia niewia- 
domego z zycia i miejsca pobytu Władysła- 
wa hr. Żeleńskiego, że przeciw niemu i in- 
nym spadkobiercom i prawonsbywecom śp. 
Kryspina hr. Źeleńskiego wytoczył p. An- 
drzej Fortuński w tut. sądzie pozew de praes. 
2 grudnia 1882 1. 27360 o orzeczenie, ż9 
prawo żądania zapłaty sumy 1000 zł. polsk. 
na bipotece realności lk. 42 dz. IV w Kra- 
kowie, Andrzeja Fortuńskiego własnej, wedie 
wyk. 696 C. poz. 1'/, na rzecz Kryspina hr. 
Żeleńskiego zapisanej, zgasło przez przeda- 
wnienie, i że dlatego prawo zaslawu dla tej 
sumy z procentem ze stauu biernego tejże 
realności wyekstabulowanem być ma. tudzież, 
że dla niego został zamianowanym kurator 
w osobie adw. dra Abłamowieza z substy- 
tucyą adw. dr I[chheisera. Rzeczą przeto po- 
zwanego będzie ustanowionemu kuratorowi 
wszelkie do obrony potrzebne informacye 
i dokumenty udzielić, lub też innego zastęp- 
cę zamianować. 

Kraków, 29 grudnia 1882 


BI 972. (2267) 
dn Folge der Bejtimmungen des Ver- 
trageś zwijchen der Öfterr  Staatebewaltung 
unb der Krakau-Ooerschlesischen - Kisenbabn 
Gesellschaft bom 30 April 1850 wird am 16 
April L 3. um 10 Uhr Bormittag die 38 
Berlojung der gegen Stamm-Actien der Kra- 
kau Oberschlesischen BKisenbahn ginaużqege: 
henen Obligationen, und die 34 Berfojung 
der Prioritats- Actien biejer Bahn in Wien 
in dem dazu beftimmten Saale im Bancn:Ge= 
baude:Singerftraffeftattfinden. 
Bon ter È. f. Direction der Staatżjdjulb 
Wien, am 3L März; 1883. 


L. 5855. 


(2299 1—3) 


Ustanowienie jezdnego pocztowego na czas od lgo kwietnia do końca września 1858. 


Jezdue od kenia i miriametra ustanawia 


września 1883 jak następuje 


się na czas od !go kwietnia do końca 


| za jazdy © 


|. ; extra pocztą 

w dawniejszym obwodzie p oezta | zwyczajną 

zł | et. | zł. | et. 

Sambor, Przemysł, Brzeżany, Stryj. Tarnopol — | 94 | — | 78 
Kołomyja, Stanisławów, Złoczów, Czortków — |9 | — | 76 
Kraków, Nowy Sącz 1 |"2ji= | 89 
Rzeszów, Tarnów, Żółkiew, Sanok, Lwów — | 98 | — | 82 
Wadowice 1| 6|— 838 


Należytość za wóz kryty wynosi połowę, za niekryty czwartą część jezdnego za jedne- 


go konia i miriametra. 
Czestne dla 
niezmienione. 


pocztyliona i należytość za 


smarowanie wozu peecztowego 


Z e. k. Dyrekcyi poczt 


Lwów, dnia 1go kwietnia 1883. 


pozostają 


L. 273. (2039 3—3) 
C k. sąd powiatowy w Turce zawia- 
damia niniejszem Dreslę Koppel z życia i z 
obeenego miejsca zamieszkania niewiadomą, 
iż celem doręczeni» jej uchwały z dnia 14 
grudnia 1852 |. 8354 przyjmującej cesyę Z 
daty Turka 26 stycznia 1882 względem od- 
stąpienia pretensyi przeciw Janklowi Wolf 
w kwocie 825 zł. a. w. z pn. na własność 
Wolfa Kopla do wiadomości sądowej ustanowił 
p. Michała Steinbacha z Turki kuratorem. 
Turka, dnia 26 lutego 1888. 


Doniesienia prywatne. 
L. 125. (2294 2—38) 


Konkurs 


na jedno stypendyum z fundacyi ś. p. Kune- 
gundy Brześciańskiej o rocznych 105 zł. w. a., 
przeznaczone dla ubogiej wdowy obarczonej li- 
czną rodziną, a mające się pobierać, dopóki naj- 
młcdsze dzicię nie skończy 18 lat wieku. 
Podania, zaopatrzone świadectwaml wdo- 
wieństwa, ubóstwa i moralności, jakoteż metry- 
kami dziatek, należy wnieść najpozniej d» 15 
maja b. r. do Komisyi lwowskiego Instytutu 
ubogich Chrześcian w pałacu Jego Ekscelencyi 
ks. Arcybiskupa łacińskiego we Lwowie. 
Lwów, dnia 1 kwietnia 1883. 


"TL 521 (2262 2—3) 


Ogłoszenie. 


W urzędzie gminnym miasta Trembowli 
odbędzie się na dniu 18 kwietnia 1883 pu- 
bliezna licytacya za pomoca pisemnych ofert 
celem zabezpieczenia budowy koszar miej- 
skich w Trembowli dla jednego szwadronu 
kawaleryi. 

Budowa musi byś do końca października 
1688 zupełnie skończona i do użytku oddana. 

„ , Cenę wywołania stanowią niżej poszcze- 
gólnione ceny kosztorysowe, a to: 
I. za roboty: 
a) murarskie 29.782 zł. 65 et. 
b) ciesielskie 14.931 zł. 57 ct. 
e) kowalskie 2.265 zł. 70 ct. 46.979 zł. 92 ct. 
II. za roboty: R 
a) stolarskie 1.727 zł. 
b) ślusarskie I 542 zł. 
III. za roboty: 
a) szklarskie 473 zł. 
b) pokostnicze 296 zł. 
c) blacharskie 259 zł. 1.028 zł. 90 et. 


razem 51.278 zł. 62 ct. 
„Ponieważ wykonać się mające roboty 
podzielone są na powyższe trzy główne dzia- 
ły, przeto oferty wnosić można tak na wszyst- 
kie działy robót razem, jak też na każdy 
dział z osobna, i w takowych wyraźnie o0- 
kreślić należy, czy oferent wszystkie trzy 
działy robót razem, czyli z osobna jeden lub 
dwa, i które działy z powyższych trzech 
działów, i z jakim opustem od ceny fiskal- 
nej w procentach wyrażonym chce objąć. 
Oferty znaczkiem stemplowym na 50 
et. opatrzone, należycie opieczętowane, i za- 
wierające zakład wynoszący 59, żądanego 
wynagrodzenia w gotówce lub papierach 
publicznych wartościowych według ostatnie- 
go kursu obliczonych, mają być w dniu li- 
ceytacyi najpóźniej do Zgiej godziny z p łu- 
dnia, na ręce komisyi licytacyjnej wniesione. 
Plany. kosztorysy, jako też warunki li- 
cytacyjne można każdego dnia w czasie ga- 
dziu urzędowych w urzędzie gmiunym mia- 
sta Trembowli przejrzeć. 
Z urzedu gminnego król. wol. miesta. 
Trembowła, dnia 27. marca 1883. 
L. 494. (2306 2—3) 


Konkurs. 


Z fundacyi zmarłego Ignacego 
Lewkowicza dła izr. ubogich dziewcząt 
nadany będzie dnia 28 maja 1883, ja- 
ko w rocznicę śmierci fundatora, po- 


34 et. 
46 ct. 3.269 zł. e0 et. 


61 ct 
69 et. 
60 ct. 


—|5sag dla biednej izr. dziewczyny w su- 


mie 1400 zł. w. a. od której będą po- 
trącone wydatki insercyjne i t. p. 

Ubiegające się o ten posag po- 
winny wnieść swe pisemne podania 
do 10 maja b. r. na ręce lwowskiego 
zboru izr. i takowe zaopatrzyć nastę- 
pujacemi dowodami: 

1) co do ich przynależności do 
gminy miasta Lwowa. 

2) co do ewentualnego ich pokre- 
wieństwa z fundatorem. 

3) co do ubóstwa. 

4) co do skończonego 16 r. życia. 

5) co do okoliczności, czy mają 
rodziców lub nie. 

6) co do ich moralności. 

Przełożeństwo zboru izraelickiego 

Lwów dnia 30 marca 1883. 


z z  jednopiętrowa o 9eiu oknach 

ea nose frontu, z weranda i ogród- 
kiem, jest pod korzystnemi 

TITS Fr: um Warunkami do sprzeda- 
Gy zokzina. "2 wiadomości udziela właściciel mię- 
nowskich lą 84 a 4tą po południu, ulica Jabło- 
skich 1. 13 (2824 1—3) 


12254 2—10) 


Kartofle nasienne 


August der starke (białe) wyborne w sma- 
ku nadzwyczaj plenn. i trwałe, szcze- 
gólnie godne polecenia 100 kilo 18 złr., 
5 kilo I złr. 20 et. 

Redskin fiourball duże, czerwone, plenne 
nigdy nie gniją, 100 kilo 10 zlr. 5 
kilo 60 et. 

Fidelio, szara, chropawa łupina, nadzwyczaj 
,_ trwałe i plenne, 5 kilo 1 złr. 50 et. 
Białe róże, piękne i smaezne 5 kl. 60 et. 
Poleoson edel, duże, krągłe, białe 5 kilo 


1 złr. 
Zielone drobne, bardzo smaczne i trwałe 
5 kilo 60 ct. 


Woreczki pięciokiłogramowe wysyłam 
łą pobraniem pocztą, większe ilości dosta- 
wiam loco stacya kolei Krechowice. 

Wszystkie gatunki wypróbowane, roz- 
Mnożone z '/, kilograma. — 

Franciszek Słoński w Rożniatowie, 
poczta loco. 
L. 250. (2747 2—3) 


Konkurs. 


Dla braku lekarza w Bukow- 
Sku rozpisuje się niniejszem konkurs 
na jedną posadę lekarza miejskiego 
doktora medycyny i chirurgii z płacą 
toczną 200 zł. w. a. 

Sad i apteka w miejscu a do za- 
kłądu żentycznego w Kulasznem 14 
kilometrów. 

Zgłoszenia należycie udokumento- 
wane zechcą szanowni panowie leka- 
rze do dnia 30 kwietnia 1883 do rady 
Sminnej miejskiej w Bukowsku wnieść. 

Zwierzchność gminna miasteczka 

Bukowsko, 29 marca 1883. 


AGOKKACKOKIOKACZO 


Szematyzm 


Królestwa Galieyi i Lodomeryl 
z Wielkiem Księst. Krakowskiem 


na rok 

NE 18823 Gy Ś 
nabyć można po cenie 2 zł. 60 ct. 

w Mkspedycyi 
„GAZETY LWOWSKIEJ 
Zamiejstowi zecheą przesłać 2 zł. 
70 ct., z których przypada 10 ct. 
ua opakowanie i list frachtowy. 

Szematyzm przesyłamy 
tylko za uiszczeniem należyte- 


Ści z góry. Za pobraniem nale- 
Żytości nie przesyłamy Szema- 


o 


KIA 


ROK. 


KANM 


# 


AINK AOKK 


KA 


tyzma. 
EAIA 
L. 285, (2189 3—3) 


Konkurs. 


Na posadę lekarza miejskiego z remu- 
Neracyą roczną 200 złr. i osobnem wyna- 
Środzeniem za oględziny bydła, tudzież 0- 
Slądania zmarłych według ustauowionej taksy, 
ogłasza się niniejszem koukurs. 

Ubiegający się o tę posadę P. T.p. p. 
doktorowie wszech nauk lekurskich lub me- 
Jeyny, zechcą swoje podania z udowodnie- 
Miem znajomości języka polskiego wnieść do 
świerzchności miejskiej w Strzyżowie najda- 
u) do 1 maja 1883. 

Zwierzchność gminna. 
Strzyżów, dnia 29 marca 1888. 


L. 155. 


(Wykaz w myśl 


Dyetaryusz 


mogący sią wykazać chlubnemi świadectwami, | 


który może się zajmować wszelką manipulacyą 
sądową najdokładniej, chciałby zmienić miejsce 
swego dotychczasowego pobytu w kazdym cza- 
sie. Przełożeni raczą go wezwać pod litr A. Z. 


post. rest. Sokołów. 


„UNIA“ 


ZWIAZEK DLA KREDYTU 
I OCHRONY PRAW WIERZYCIELI 


we Lwowie 


Udziały 14075|— 
Fundusz rezerwowy 620; — 

Wkładki na książeczki 6872/23] 5558/50 
Wkładki na rachunek 

bieżący 3800|-| 33800|— 
Wkładki na skrypta 

Conto Corrente 8750|—| 4450| — 
Eskont weksli 13550 4496619 
Reeskont weksli 1879777] 4974/96 
Zaliczki na akta nota- 

ryalne 100;—! 940|. 
Rachunek inkasyjny 402/94} 402/94 
Odsetki 1097/02] 338/08 
Oddział towarowy 140/41 72/80 
Rachunek komisyjny 45|— 41150 
Koszta i założenie 2226/71 
Rozmaite przychody 

Ostateczna reszta kasowa 493148 


67164|06| 6776476 
Ogólny obrót 135.529 zł. 92 ct. 
„Unia“ Związek dla kredytu i ochrony 
praw wierzycieli we Lwowie. Stowarzy- 


szenie zarejestrowane z ogramiczoną poręką. 
2291 


L. 1931. (2067 2—2) 


Obwieszczenie. 


Reskryptem z dnia 8 marca 1882 


L 12377, udzieliło Wysokie c. k. Na- 
' miestnictwo gminie miasta Stanisławo- 
|wa koncesyę na jeden jarmark na ko- 
nie, corocznie w dniu 10go kwietnia 
i1883 odbywać się mający, który i te- 
'go roku w Stanisławowie w dniu 10 
kwietnia 1888 odbędzie się. 


| W połączeniu z tym jarmarkiem 


odbędzie się zakupno remont dla e 
k. armii, premiowanie koni i zakupno 
ogierów chowu prywatnego na stadni- 
ków rządowych. 

O czem się wszystkich handlarzy 
i hodowców koni niniejszem  zawia- 
damia. 

Z, Magistratu król. miasta. 
Stanisławów dnia 16 marca 1883. 

Kamiński. 

(2—8) 


E 2406) pr 
Konkurs. 


„ Celem obsadzenia dwóch posad egze- 
kutów kancelaryi egzekucyjnej przy Magis 
tracie lwowskim za kaucyą 500 złr. w. a. 
rozpisuje się niniejszem konkurs z terminem 
do dnia 15 kwietnia 1883. 

Posada egzekutora do której przywia- 
zana jest płaca rocznych 540 złr. w. a. nie 
jest stałą i nie daje prawa do emerytury lub 
jakiegokolwiek zaopatrzenia, a uwolnienie z 
niej nastąpić może każdego czasu bez wy- 
powiedzenia i osobnego wynagrodzenia. 

Kompetenci wniosą podania w powyż- 
szym (arminie do Prezydyum Magistratu za- 
lączując dowody ukończonych 4 klas gimna- 
zyalmy: h, lub tyłu klas szkoły realnej, do- 
kładnej znajomości języków krajowych, do- 
tychczasowego zatrudnienia, tudzież Życia 
nieposzlakowanego. 

Z Prezydyum Magistrau 
król. stoł. miastaLwowa, d. 28 marea 1868. 


(2328) 


C. k. uprz. Galic. akcyjny Bank hipoteczny, 


g. 75 Statutów). 


Z dniem 31 marca 1883 roku było w obiegu: 


6%, Listów hipotecznych: 
5°% Listów hipotecznych: 


S'a Listów hipotecznych premiowanyć 


Asygnacyj kasowych: . 


złr. 16,407%.300 

|. . złe. 5,254.600 
złr. 7,407.700 
2,612.400 


. . 
r . 


ZAD 


Lwów. 4 kwietnia 1583. 


Myrekcya. 


(Przedruk nie będzie płacony). 


| 


EM *. 40, IL. złr. 


(R 


PAŁ se 


oB amna MM oira 
wyroby słodowe, uznane w całej Euro- 
pie jako najskuteczniej działające. 
Odznaczone 58 razy przez cesarzów i królów. 


Najlepsz” środki: Ieczniczo-pożywie dia chorych na żoląek 
1 persi, na brak krwi i ogólne oslabienie ciala. 


Da c. nadwornego dostawe NĄ Ke jskich ładeó J 
r C > 5 y prawie wszystkich europejskich władców, pana Jama 
Hoifa c. k. radcy, posiadacza złateża krzyła zasługi z kor ı orderów 
w Wiedniu, fabryka: Grabenhof 2, Hi il í oyi en, Brau- 


„Uznania ksi 4JN olabi 


ner-strasse 8. 
dające gwarancyę konsumentom o skutecznośći wyrobów słodowych 
najstarszych i prawdziwych jecznicza-pożywnych Jana Ho ffa. 


Jego Mość 
król Danii, polecił przez swego adjutanta zawiadomić pana Jana Hoffa, że wysoce ceni 
wartość jego piwa zdrowia, z ekstraktu słodowego. Królewskie oświadczenie 


brzmi jak następuje: A radeścią apostrzegłem skuteczność leczniczą Hoffa 
ekstraktu słodowego u PE i A członków mego domu. 


i TELEGRAM 
od lej ces. i król wysokości księżnej WALII 


„Bezzwłocznie przesłać 6 tuzinów faszek Jane Hoffa leczniczego piwa zdrowia z ekstraktu 
słodowego.* 

Pańska czekolada ekstraktu słodowego zaordynowaną mi została przez lekarza. 

Łoschitz na Morawii. >. Jan Zemann, kapelan. 


Rzym. Wielmożny Panie | Otrzymałam ed hrabiny Odonell list, w którym mi poleca 
z doświadczenia, jako bardzo skuteczno Hoih piwo zdrowia z ekstraktu słodowego. 
Upraszam przeto © przysłanie mi tego piwa w takiej ilości, ile wymaga kuracya dla dwojga osób 
(Proszę o przysłanie 40 flaszek piwa zdrowia z ekstraktu słodowego. 10 funtów czekolady i 10 
paczek cukierków słodowych.) Księżna Ludwika Vołkonsky. 


Uważa to jako obowigzek tak święty jak i miły w obec cierpia- 
cej ludzkości w ałabościash piarsiowy<h i ogólnego osłabienia, jak 
niemniej z drugiej strony wobec pynalazey tak znakomitego srodka, 
wynurzyć moie najgorętsze pedziekowzuie i według sił współdziałać, 
by śradek ten przystępny tył także dla ogółu cierpiącej ludzkości. 
Upraszam przeto © przesytkę 50 ftaszek piwa zdrowia z ekstraktu sło- 
dowego i 5 fumiów czekolady i kreśłę się z głębokiem uszanowaniem 
Wielmożnego Fana dowelny Ludwik ksiażę ©"dtingen-Wallerstein, 

król. baw. rzeczywisty radca stanu w nadzwy zajrej służbie w Menaehium. 


Przestroga. Należy żądać tylko prawdziwych wyrobów sodowych Jana Hoffa, 


RODE i > „zapatrzonych marką (wizerunkiem wynalazeyj. Nieprawdziwe wyroby 
ma eh A MDA. ule zawierają roślinn ch suateryj leczniczych i nie są sporządzone w sposób 
3 NE b E : . Ś W» AW 

1. jak wyroby słodowe Jana Hoffa, mogą przeto według orz zenia lekarzy działać szkodliwie, 


Prawdziwe Jana Hoffa cukierki słodowe sa w papierze niebieskim.) 


Niżej 2 zł. nie uskutecznia się przesyłek. 

h Cor Jana Hoffa preparatów. słodowych na prowincje z Wiednia: Piwo zdrowia 
z pkakraktu słodowego ze skrzynką i fiuszksmi: 6 flaszek złr. 3 82, 13 flaszek złr. 7. 
20, 85 flaszek złr. 14. 60, 58 fleszek złr. 29. 10; */ą kilo czekolady słodowej I. złr. 
1. 60, ITIL złr SR (Przy odbiorze większych ilości rabat.) Cuxierki sło- 
dowe : woreczek 60 cr. (także 1, i 'J, woreczka). Preparowauna pożywna mąka słodowa 
dla dzieci złr. 1. Skoncentrowany ekstrakt słodowy flakon | złr., także po 60 ct. Ka- 

wa słodowa pakiet 50 ct., takze 30 et. Znpełna kąpiel słodowa 80 ct. 


„Główny skład we LWOWIE: Z. Rucker, J. Beiser, Piotr Mikolasch, H. Blu- 
menfalq aptekarzy, Karol Bałłaban bandel. BIAŁA: Zabystrzan aptek. BRODY: wszystkie apteki. 
BOCHNIA: J. Michnik. BUDZANOW: Jasiński. CZERNIOWCE: J. Golichowski, bracia Takakar, 
lgnacy Schnirch. DROHOBYCZ: 'L. Jabtoński, L. Dobrzyniecki GRÓDEK: Lipius. JAROSŁAW: 
I. Rohm apt., S. Ellenberg, Wisłocki apt. JASŁO: T, W. Barglewicy apt. KOŁOMYJA: Jan Si- 
dorowiez. KRAKOW: Jan Jauiga, I. Trauczyński, Edward Fuchs. W. Redyk, Stockmar, Wiśnie- 
wski apt. NOWY SĄCZ: J. Grossbard i apteki. PRZEMYŚL: M. Kozłowski, M. Krug i wszystkie 
apteki. RZESZOW: A. Karpiński aptek. w Rynku, Sehaitter i spółk., Neugebauer. SAMBOR: K. 
Maresch, Aleksiewiez apt, SANOK. Hochdorf, Józ. Rynczarski. STANISŁAWÓW: Jan Macura 
1 Albin Amirowiez aptekarze i Kalman Jonasz. STRYJ: D. J. Nussenblatt et comp., obie apteki, 
SUCZAWA: Edw, Liszka apt. TARNOPOL : wszystkie apt. ŻURAWNO: ZU 5) 

(512 9 15 


OBWIESZCZENIE. 


W skutek uchwały powziętej na odbytem dnia dzisiej- 
szego Walnem Zgromadzeniu akcyonaryuszów c. k. uprz. 
austr. zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, roz- 
pocznie się ed dnia © kwietnia b.r po- 
cząwszy wypłata ustanowionej na r:k 1682 dywiden- 
dy 15 zł. od akcyj, za ściągnięciem kuponu Nr. 6 ozna- 
czonego terminem wypłaty „1 maja 1883“ 
we Wiedniu w likwidaturze zakładu; 

w Bernie, we Lwowie, w Pradze, Trye- 
ście i Opawie we filiach a względnie ajen- 
turze zakładu: 

w Buda-Peszrcie w węgierskim powszechnym banku kre- 
dytowym. 

w Berlinie w Dyreksyi towarzystwa „Disconto“ i u pana 
S. Bleichróder. 

w Frankfurcie n. M. u panów M. A. Rothschild & Synowie. 

w Hamburgu u panów L. Behrens & Synowie. 

w Wrocławiu w szląskiem towarzystwie bankowem. 

Kupony, na których umieszczone być ma na odwro- 
tnej stronie nazwisko podawcy, należy przedłożyć Z konsy- 
gnacyami sporządzonemi według porządku arytmetycznego 


Wiedeń, dnia 31 marca 1883. 


C. k, uprz. austr. Zakład kredytowy dla handlu 
1 przemysłu. 


EARL. OWIEC (2205) 


KAZIMIERZ | LEWICKI 


Główuy skład dla łalisyi 


PORCELANY, SZKŁA | TOWARÓW MIESZANYCH 


we Lwowie 


Podziękowanie. 


Komisya lwowskiego Instytutn ubogich 
chrześcian poczytuje sobie za miły obowią- 
zek podziękować niniejszem Paniom i Panem, 
którzy w wielkim poście zajmowali się zbie- 
raniem po mieście datków na tenże Instytut 
ubogich, a mianowicie: 

Wp. Waleryanowi Bystrzonowskiemu, 
który wraz z Wp»nią Maryą Sternat i Wim. 
panną Wilhelminą Distl zebrał 334 zły, 
86 et. w. a. — 

Wp. Kamilowi Strzyżowskiemu, który 
z Wpanią Róża Hobgarską i Wpanuą Marya 
Kisielewską zebrał 142 złr. 02 ct. w. a. — 

Wp. Karolowi Langnerowi, który z 
Wpanią Idą Marszałkiewicz i Wpanną An-; 
toniną Ludwig zebrał 136 złr. 71 ct. w.a. 
— Nareszcie, 

Wp. Władysławowi Kistrynowi, który 
z Wpanią Anielą Kistryn i Wpanna Aleksan- 
dra Mańkowską zebrał 181 złr. 35 et. w. a. —. 

Niech Wam czcigodni Państwo Pan 
Bóg wynagrodzi ten trad, kióryścia dla u-'! 
bogich ponieśli. ; 

Z komisyi Instytutu ubogich chrześcian. | 

Lwów, dnia 1. kwietnia 1883. 

Z polecenia Jego Ekscellencyi NWX. Prezesa. ' 
Dr. Jurkowski. 


Ks. Z. Gorazdowskt 
Ji TA Sekretarz. (2305) 


MPep ia ój 


frontowy z przedpokojem zaraz do odnaję- 
cia. Ulica Mickiewicza l. 4, II piętro. , 
(2280 2 3) 


J. PADEWSKEI | 
LWÓW, RYNEK I. 30 


poleca swój nowo otworzony wyłaseny 


SKLAD HERBATY. 


Cenniki na żądanie frarko, 
(448 58—7 


Parcele do sprzedania 


przy nowo otworzyć się mającej ulicy prowadzącej 
przez ogród realności Kazimierzowska 39 po- 
łączoną z przedłużeniem ulicy Jagielońskiej 
a ewentualnie przedłużoną do ulicy Mickiewicz. 


Bliższej wiadomości udzieli właściciel. Kazimie- 
zowska 37. po (1896 22- 3) 


p w WAGSEWORÓWJ 
lee. Buhajki 


W dobrach krasiczyńskich są do 
sprzedania dwa buhajki roczniaki czystej ra- 
sy Pincgau, oraz trzy buhajki czystej rasy Air- 
shire, z których dwa roczniaki, żaś jeden oś- 
miomiesięczny. O bliższych warunkach dowie- 
dzieć się można wzarządzie dóbr krasiczyńskich 
poczta w miejscu. (2182 3—8) 


aulica 
WALOŻOWY 1: 


Krybunalskca L 6 


roku 1246. 
rogatką gródecką za budo sa- 


M | 
(ld i nie fz2brřezne, razem Z 


jednym morgiem gruntu na sprzedaż. 
Ubok powyższego majątku 


67 morgów pola ornego 
mą sprzedaż. 
Bliźszej wiadomości udzieli : 


Arnold Werner 
we LWOWIE. 


ullean Sobieskiego 1, 3, między "tą a Gtą 
godziną po południu. (34295 1 -38) 


WW Starym Gwoźdzcu 


2 mile od stacyi Koło= 
myja, są na sprzedaż : 

Mziesięć komi własnego chowu, mło- 
dych, parami ı pojedyńczo, wzrost od 14'/, do 
16 miary, pochodzenie wschodnie. 

Dziesięć wałów grubych, dobrej wa- 


SPE zw" 


na. sprzedaż. 


Obok Lwowa, 2 kilometry m 


' gi, 3 wypasionych. 


Kszemica przewódka na jara, ga- 
tunek wyborowy, loco Kołomyja dworzec 10 zł. 
centnar metryczay. 

Kukurudza cinquiautiuo czer- 
wona (nasienie przed rokiem z Altenburga spro 
wadzone) loco Kołomyja 10 zł. centnar metr. 


BĘ Ho Starego 
p. u 
GrWOŻZECA potrzebni zaraz 
Pisar ekonmómiuiCzaRy z dobrą praktyką. 
Pasjrezmiłe do pasieki 100 pni mejącej, 
LeŚśmiczy bezżenny, wieku średniego, z niż- 
szym egzamisem 
Ekonom - RŻyspozzter na duży fol- 
wark podolski, 

Listy frankowane, zawierające kopie nole- 
ceń i warunki, adresować: Zarząd ekon2- 
miiczny Starego Głwoźdzca poczta Gwe - 
dziec — nieuw-ględnione pozostaną bez odpo- 
wiedzi — papierów nie zwraca się. (2308 1-9) 


Wina węgierskie 


z własnych winnie, za gwarancyą, czysto 
naturalne ; 

przesyła na próbę w faseczkach z żelaznemi 

obręczami, zawierających 4 litry, po cenach, 

w których się mieszczą koszta za faseczkę 1 

koszta za przesyłkę do każdej stacyi pocztowej. 

WENO czerwone wyborne z 


natury słodkie . po 4 zł. — et. 
WIN wyskok, białe lub 

czerwone , : A po zł. 2 8u ct. 
W IENQ© uesertowe, białe lub 

czerwone . i è 0 zł. % 20 ct. 
WINO stołowe, białe lub 

czerwone 4 po 1 zł. 80 et. 
ŚLIWOWICA (stara) po 3 zł. 20 et. 
kiwari RULLIIO GT właściciel 

f wiunie 


Werscheży (Południowe Węgry). 
[7396 8—10) 
= CIĘ. 
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H 
y Akcyjne 


H 
8 
8 


e. k. uprzyw. galie. 


go Banka Hi potecznego p 
kupuje i sprzedaje | 


wszystkie efekta i momeży 
pod warunkami najprzystępniejszemi 


5 LISTY HIPOTECZNE, 


cja 


() 
p 
A 
g 


NIANY 


b 
$ 


A 


n 


EAC 


i wszelkie przybory do 
BL n 


Szkiełka do Lamp 


(Cylindry) 1 sztuka 4 centy 


zaś lepsze zaopatrzone znakiem A sztuka 10 ent. i 


12 cnt. 


EA M MFA A AGB 


Wzorowo prowadzona 
AGF” Chmielarnia 
w NADYBACH miesas kwietniu zórowe 


doborowej jakości Sadzonki chmielowe szczepu Sa- 
ateckiego, które na żądanie odpowiednio opakowane 
rozsyła za pobraniem ze stacyl Nadyby- Wojutyczej 
1000 sztuk pierwszej jakości po 10 zł. 
1000 „ drugiej z po 7 zł. 
Zamówienia adresować należy do Zarządu dóbr 
w Nadybach, poczta Wojutycze. (1895 4— 4) 
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Medai Państwowy 
ba wystawie 
FPzrzemsSskiej 
w r. 1582. 


AR MARKIEWICZA 


ppł zna: WHMzan*y ack i A. KAD wwa Lr owie 
oprócz różnych wyrobów krajowych 
otrzymał świeżo na Wiosnę i Lato w wielkim wyborze 
Materye wełniane, jedwabne, 
bareże. gazy, grenmadimy, perkałe, satiny. zefiry, mu- 
szlinki, oraz szale i chustki dla dam. 
MEĘF" Przyjmuje zamówienia na gotowe suknie damskie. 
Okazy wysyła ma żądanie franco. 


W. Spindilera w Berlinie. 


"TOROROKRR PREY 


Pierwsza ulepszona 

Fabryka MBcekawiczek 
wyszczególniona 

dyplomem honorowym w Przemyślu 1882. 


POKARM «u DZIECI 


dla wzmocnienia dzieci i osób wątłych, słabych 
na piersi lub żołądek, albo dotknietych bla- 
daczką i ogólnem osłabieniem, RACA- 
HOUT ARABSKIE. 
Przygotowany przez 
P-a DELANGRENIER w PARYŻU. 
(Unikać fałazerstw i naśladownictwa). 
We Lwowie w aptekach pp. Mikelascha, Nahlika 
i Krzyżanowskiego 8165 9 -- 10 


WA WENTZ + = 


adamaszki, atłasy, 


Ceny stałe. 


(1943 3—f 


Medal zasługi || 


na wystawie 
Lwowskie: 
W r IS. 


francuzkim krojem 


J. N- Spożarskiego 


przy ulicy Halickiej |. 25 we LWOWIE, 


poleca łaskawym względom Szanownej P. T. Publiczności tylko własne wyroby ręcznej a trwałe 


roboty, w najli "zy” 
„kawiezizi z skórek glace i duńskich, jełonko- 
wych i kozłowych. 

Rękawicziei podwójnie szyte, tamborowane i z a- 
grafami do zapinania, damskie i męzkie, 
we wszystkich barwach. 

BEleGawirzki francuskim krojem a la „Sara Bern- 
hardt* do łokcia i po za łokieć, tudzież 
sznurowane, 

Prekawtezki nijnowsze z sztul pami damskie 
czarna i kolorowe. 

Biękawiczki do miary — wykonują się jak naj- 
ściślej stosownie do życzenia i szybko. 
„iakfty przyjmują się do oprawy w najnowszym 

guście. 

awe zamówienia z prowine 


Pusk 
w Us 


Alkaliczne., 


vi załatwia się odwrotną poczta po stałych i umiarkowanych cenach 

Bra Karola Mikolascha 
l 

ody lecznicze gazowe. 


Smaku bardzo przyjemnego, zastępuje nader korzystnie szezawy rodzime jak n. p. 
Szezawnieką, Salcerską i t. p., od których jest o wiele skuteczniejszą Używa się 


gatunku, a mianowicie: 


Poduszki haftowiine oprawne w bufy — są 
na składzie, również wszelkie wyroby rę 
kawieznicza, jako to : 

Poduszki safanowe i samszowe, 

Skóry na łóżka, łosiowe i jelonkowe, 

Bamdaże wszelkiego rodzaju. 

Pantalonmy jelonkowe do konnej jazdy. 

Garmiiary jelonkowe. 

Maski irchowe. (1810 9—12) 

Forby podróżne 

Szelki gumielastyczne i inne. 

Podunelki gumielastyczne. 

Peńczochy na kurczowe żyły, 

Mrawatki czarne i białe, 


bądź sama przez sią, bądź teź pśł na pół zmieszana z zwykłą wodą. Cena 16 et. 


Gorzka. 
Jedowa i Bromewa. 


Z powodu wcale nieprzykrego smaku i energiczniejszago chociaż nie drażniącego skutku, 
przewyższa wszystkie wedy naturalne przeezyszezajace. Cena 16 ct. 

Należy używać według przepisu lekarskiego tam, gdzie Jod lub 
Bron są wskazane. Różni się od zwykle używanych rozezynów soli 


jodowych lub broimowyeh tem, ił jest przyjemna do użycia i skuteczniejszą x powodu podniecania 


svynaości narzędzi przeistaczejącyeh. Cena !5 et. 

Przeciw eierpiewiem pęcherza i t, p. według ordynacyi lekarskiej. 
tórakelwiek woda mineralna. Cena 16 et. 
Przeciw zgadze, kwasom żołądkowym nadmierujm i ztąd pochodzącym dolegliwościom. 
Bez przechwały w smaku i skutku nieprześcigniona. Cena 16 et. 

Nie ma środka, żelazo zawierającego, któryby był tsk przyjemny do użycia, tak sku- 
teczny, oraz tak tani, jak ta woda. Żelazo w tem połączeniu ustrój ludzki przyswaga 


j Litowa. znacznie większej jak 
Magnowa. 
Zelazista. 


niemal bezpośrednio. Cena 18 ct. 


Salicylowa 


Zawiera lit w ilości 


zawiera salicylan sodowy, obecnie tak ważną w lecznictwie odgrywający rolę w cier- 
pieniach reumatycznych, (gośćcowych) artrytycznych, nerwowych, w migrenie i t. p. 


Salieylan sodowy w tej postaci podany, uchyla towarzyszące temu środkowi skutki REM jak dra- 
0 


panie w gardle, nudności, utratę apetytu, gdy przeciwuie po użyciu wody salicylowej tyl 


dodainie występują zpoteęgowane. Cera :8 ct. 


Lemoniada 


skutki 


angielska gazowa. Jest to bardzo łagodny, smaczny i przyjemny środek prze- 
czyszczający dla niewiast i dla dzieci. Cena 35 ct. 


Niebywała taniość tych środków leezniezych czyni je dla każdego przystępnemi, a skuteczność tych- 
że wprowadza niemal w podziw, osebliwie lekarza, obznajomionego dokładnie ze skutkami pojedynczych 


tych wód składników. 


Skuteczność ta polega na szczęśliwi kombinacyi dodatków uader pojedynczych, osobliwie zaś na 


przesycenin tych wód bezwodnikiem weglc vym. 
1 CS W 


Skdad chemiezny każdej wody leczniczej uwidoczniony jest na etykiecie i broszurce, 


żądanie dodaja. 
Za próżne fiaszki 
kosztuje. 


Wysełam pocztą lub koleją i leczę za opakowanie 


z etykiatami płacę po 6 ct., tak iż woda sama tylko 10, względnie 


którą się na 
12 centów 


od 10 — 20 — 30 — 40 — 50 fiuszek 


iako tez A 
5), Premiowane Listy hipoteczne, W 


które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P.. XXXVII Ni. 93) 4 
i najwyższego pest. z diia 17 grudni 1871 r. mep ové | żyłe de lokus 
nia kapitalow fuaduszowych pupilari sh kwaćsj małżońskich wojsko sych, 
na kaucye i wadya, — są w tymże kantorze do nabycia. 
się bezszwłocznie po 
2203 2 i 


( Wszystkie polecenia z prowiucyj wykonuj a 


i kursie dziennym bez doliczenia prowizyi, 
Dar WE zg W zg WH z EW nz WY gp BE ay BE z WT gy WOT: 
KEHE IE HE HE EFE OŁ >€ 3 3-6 FC 3 3-C>X 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego l. 12 dom Wernera. 


8 | 


wam mea 


7 40 — 60 — 80 — s0 — 100 centów. 
Mniej 10 filaszek nie wysełam. 


Strzedz się należy wód podrabianych i naśladowanych tem szkodliwszych, jeżeli fałszerze nie są fa- 
„owymi. Wajlepiej jest udawać się wprost do skladu głównego lub też do składów w aptekach reno 
mowanych się: znajdujących. $ 
Każda flaszka opatrzona jest kapsię, na której nazwisko: „Miifeolasch* jest uwidocznion 
korku zaś nazwisko to wypalone. Na etykłecie znajduje się znak ochronny: „Gwiazda* po sa którą wić 
i jest wąż, wijący sie na lasce Merkurego. 
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ruy 


%klad główny w aptece pod iazgwdą 


PIOTRA MIKOLASCHA we Lwowie. 


Fa 


=. „Schlój 


NA 


= 


Papier z e. k. uprzyr 


Eysr 


